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Pomimo zamknięcia obrad mie opuścili sali rady 
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Radni obozu narodov 
wiedź na depesze, wysi 
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„Polski sirejk radnych“ — mowy wybryk cmdiechi — ZNOWU lawi Łódź 


Wczorajsze posiedzenie rady 
miejskiej było dalszym ciągiem 
obrad, przerwanych krwawą a 
wanturą w dniu 28 maja r. b. 

Na sali zebrało się 70 radnych 
Dderza nieobecność r. Nutkiewi: 
cza — ofiary ówczesnej bójki, 
który po kuracji szpitalnej od 
bywa rekonwalescencję w do- 
mu. Nie stawiła się również po- 
słanka Marczyńska (BB.), która 
cierpi wskutek komplikacji po- 
grypowych. 

Obrady rozpoczęły się w atmo 
sferze spokojnej. 


Upomnienie ministra 


Kom. [Wojewódzki na wstę 
pie odczytuje upomnienie min 
Kościałkowskiego, przesłane na 
jego ręce przez wojewodę p. Hau 
ke - Nowaka. Brzmi ono nastę 
pująco: 

„Rada miejska m. Łodzi nie 
dostatecznie i nieudolnie wyko- 
nywa ciążące na niej zadania, 
częściowo zaś wykazuje hezczyn 
ność, przez co powoduje w go 
spodarce samorządowej m. Ło- 
dzi istotne nieprawidłowości, a 
ponadto dopuszcza się, albo to 
leruje wśród swych członków 
wystąpienia, które uwłaczają po 
wadze lub obniżają zaufanie, ja- 
kiem powinny się cieszyć orga* 
na administracji publicznej. 

W. szczególności rada miejska 
m. Łodzi: 1) dotychczas nie u: 
chwałiła budżetu na rok 1935-36, 
przez co uchyła się od spełnie- 
nia swych obowiązków usławo* 
wych i zmusza zarząd miejski 
do pozabudżetowej gospodarki, 
2) dopuściła się na swych posie: 
dzeniach jaskrawych ekscesów, 
m. in. ostatnich, mających miej- 
sce w dniu 28 maja r. b. 

Wobec powyższego, na pod 
slawie art. 69 ustawy z dnia 23 
marca 1938 roku o częściowej 
zmianie ustawy samorządu tery: 
torjalnego (Dziennik Ustaw R. 
P. nr. 85 poz. 294) udzielam ra- 
dzie miejskiej m. Łodzi upom- 
nienia i wzywam ją do podjęcia 
normalnej, prawidłowej działal- 
ności oraz zaniechania niewła- 
ściwego postępowania. 

Proszę pana wojewodę © po- 
danie niniejszego mego zarządze 
nia do wiadomości rady miej- 
skiej m. Łodzi za pośrednictwem 
jej przewodniczącego. 

Marjan Zyndram- Kościałkowski 
minister', 

Radni w całkowitem spokoju 
wysłuchali upomnienia, poczem 
przyst: piono do dalszego czyta 
nia działu VIL budżetu. zatytuło 
wanego „Kultura i sztuka“, 
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„Endecy w większości 


Jako pierwszy wpłynął wnio- 
sek B. B. o skreślenie 2 tys. zło- 
tych na t. xw. filharmonję chrze- 
ścijańską. 

Jak sobie czytelnicy zapewne 
przypominają, pozycja ta uchwa 
lona została głosami endecji na 
wniosek r. Kahlerta, Był to re- 
wanż endeków za umiejętne... 0- 
puszczenie sali przez przedsta- 
wiciela hitlerowców 
który A skeeślegi oddawał im 

i Za eniem glosowar 
ło ŻĘ; radnych, przeciwko 36 en- 
deków i „wniosek upadł, , 

Zkolei upadł i następny wnio 
sek BB. o przywrócenie pozycji 
2.500 zł. dla polskiej organizacji 
młodzieży „Orle“. 

Dalej głosami endecji padają 
wnioski o subsydjum 500 zł. dla 
robotniczego tow. „Pochodnia*, 
2 tys. dla „TUR%uć, 1000 zł. dla 
stow. „Postęp*. 


Przy głosowaniu nad wnio: 
skiem żydów- socjalistów o 1000 
złotych dla „Kulturligi* opowia: 
dają się za wnioskiem mieszcza- 
nie żydowscy. 

R. Milman (ironicznie): 
dzo panom dziękujemy... 

Kom. Wojewódzki: Uprzejmie 
proszę pana radnego, aby po- 
wstrzymał się od wszelkich o 
krzyków. Nie chcę, aby doszło 
do tego, co już było... 

R. Zerbe: My i tak znowu bę: 
dziemy: winni... 

(Wniosek r. Milmana o subsyd 
jum 1000 złotych dla żydowskie 
go szkolnictwa Świeckiego upa- 
da. — 

Kom. Wojewódzki: Bardzo 
proszę o nie zabieranie głosu nie 
w kolejce. 


Antychrześciiańska 
endecja 


Ten sam los spotyka chadecki 
wniosek o 1.000 złotych dla zw 
młodzieży chrześcijańskiej „Od- 
rodzenie“. 

Endecy głosują przeciwko mło 
dzięży chrześcijańskiej... 

Wniosek Obozu Narodowego 
o skreślenie subsydjam dla tow. 
szerzenia wiedzy chrześcijań 
skiej i związku młodzieży chrze: 
śeijańsko - społecznej przeszedł 
głosami wnioskadawców. 

W ten sposób eały dział „O- 
świata i kulturą“ zostal przyję 
ty z 59 ty sięczną nadwyźśką w 
porównania z poprzednim bu 
dżetem. 
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_ Gruźlica 
też jest żydowska? 


Teraz rada przeszła do czyta 
nia następnego działa budżetu 
„Zdrowie publiczne*, 

R. Walczak motywuje szeroko 
wniosek o podwyższenie subsyd: 
jum dla poradni przeciwgruźli: 
czych do 30 tys. złotych. Mówca 
podkreśla, że w takiem mieście 
jak Łódź, mieście fabrycznem, 
gdzie robotnik przez całe życie 
wdycha dym, pył i: kurz, zacho 
dzis potrzeba nietylko * leczenia 
ern: |gruźlików, których tysiące zna 
leżźć można w szeregach proletar 
jatu, lecz i troska o profilaktykę, 
o zaradzenie strasznemu złu. 66 
tysięcy złotych umieszczone na 
cel walki z gruźlicą — to stanow 
czo zamało jak na Łódź — koń 
czy mówca. 

Wniosek socjalistyczny upada 
głosami endecji. 

Teraz kom. Wojewódzki refe- 
ruje wniosek B, B, o podwyższe: 
nie subsydjum dla komitetu P. 
W.iW.F. z 25 tys. na 35 tys 
z.otych. Mówca wskazuje, że i 
lak ustawowo, 25 proc. budżetu 
działu „Zdrowie publiczne win 
no być przeznaczone na komitet 
wychowania fizycznego, 

Wniosek również pada głosa- 
mi endeków. 


Głosują za pijaństwem 

R. Zajączkiewiez (B. B) uza- 
zasadnia dalej wniosek o udzie- 
lenie Łódzkicmu Klubowi Spor- 
towemau 10 tys. złotych na budo- 
wę trybun i inne inwestycje: 
wskazując, że ŁKS. istnieję juź 
od 29 lat, że wreszcie niedługo 
boisko ŁKS. przejdzie, zgodnie 
z umową, na własność miasta. 
Wniosek upadł. 
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R. Walczak uzasadnia wniosek; 


o 736 zł. dla poradni świadome- 
go macierzyństwa, połemizując 
z przemówieniem r. Podgórskie- 
go, który na jednem z posiedzeń 
wyraził się, że „trzeba dbać © 
przyrost ludności, choćby to mia 
ło być mieso armatnie“, Wnio- 
sek upadł. 

Wniosek socjalistyczny o sub 
sydjum 10 tys. złotych dla walki 
z alkoholizmem jako Jedna z 
plag Łodzi, uzasadnia Wal- 
czak. Wniosek pada WS en- 
decji na eo r. Milman woła: 

—- Patrzcie, ci głosują za pi 
jaństwemu« 


P. Wołewódzki 
nie glosuje 


Przy głosowaniu nad waniu 


| 
| 


dla klinik położniczych okazuje 
się, że wraz ze wstrzymującymi 
się od głosowania, opozycja ma 
równą ilość głosów z endecja. 
Kom. Wojewódzki nie głosuje, 
na co r. Milman mówi: 

— Pan komisarz nie popie- 
ra tego wniosku? 

Kom. Wojewódzki: Jako go 
spodarz, który układał budżet. 
nie będę przeciwko niemu gło 
sował, 

Przeciwko następnemu wnio 
skowi socjalistów o 200.tys. zł. 
dla chorych w szpitalach  gło- | 
sują endecy i ugrupowania ży- | 
dowskie. 

R. Milman: Proszę, oto jedno 


lity front burżuazii z endeka- | 


mi... 


Powtórzone głosowanie | 


Do ciekawej scysji dochodzi 
przy głosowaniu nad wnios- 
kiem endecji o skreślenie sub 


sydjum dla pogotowia nocnego | 


¿Linas Hacedeck*. Za wnios- 
kiem wypowiadają się tylko en 
decy, głos zatem komisarza mo 
że zadecydować. Kom. Woje- 
wódzki myli się w liezeniu į o- 
głasza, że wnłosek przeszedł. 
Na to wstaje r. Wajeman i œ 
świadczej że głosowanie: ‘tsi 
nieważne, bowiem na sali nie 
było r. Kolojewy (Ch D.) i wno 
si o powtórne głosowanie. 
Adw. Kowalski: To jest skar 
dal. Nie wolno drugi raz gło- 
sować. Ja się nie zgadzam... 


R. Milman: Ale przecież by 
ła pomyłka, trzeba jeszcze raz 
liczyć.. 


Zabiera głos r. Mincberg, któ 


ry oświadcza, że wobec wątpli | 


wości w głosowaniu, musi być 
ono powtórzone. 

Kom. Wojewódzki (do r. Ka 
lojewa): Był pan, panie radny, 
czy nie? 

R. Kolojewo: Nie, nie byłeńt. 

Adw. Kowałskł awan/urućs 
się, krzyczy z miejsca, gesly- 
kuluje į co chwila zwraca się 
do galetji z jakimś okrzykiem 

Mimo protestu endeków 2 
adw. Kowalskim na czele. gło- 
sowanie powtórzono i kom 
Wejewódźzki swoim glosem 
wniosek odrzucił, 


Co winni sezonswcy? 


Zkolea następu/e czytanie 
działu 1X budżelu: ..Opieka 
społeczna. 


Wnioski o subsydjum dla T. 
| Zu, na obrenę rebofników 


kie socjalistów o subwencję w sądach w sprawach eksini (Dekończenie na Str. 


syjnych, dła inwalidów pracy 
i dla związku dozorców domo- 
wych zosłały odrzucone, nato- 
miast uchwalono wniosek 4 
subsydjam dia Stow. ochrony 
kobiet oraz 59.520 zł. na zwięk 
szenie personelu biur porad 
prawnych dla ubogich. 

Wniosek socjalistyczny, re- 
ferownay przez r. Golińskiego 
o pół miłjonowe subsydjum dla 
robotników sezonowych w okre 
sie złmowym — upadł. 

Kom. -Wojewódzki zarządza 
10 minutową przerwę. 

Po przerwie szybko zosla ją 
przyjęte następujące  dzialv: 
X — Rolnictwo, NI — Poepie 
ranie przemysłu i  hatkdiu. 
| gdzie głosowano tylko jeden 
wniosek chadecji o subsydium 
dla szkoły rzemiosł OO. Sale- 
zjanów, odrzucony głosami en 
decji przeciwko głosom chade- 
cji i r. Urbacha (PPS). 


Straż ogniowa 


| Przy dziale XII — Bezpie- 
|edeństwo publiczne, frakcja 
BB i kom. Wojewódzki wno- 


szą 0 podwyższenie sutbsydjam 
dia straży ogniowej z 230 tys- 
va 280 tys. zł, 

R. Wolezynński uzasadnia 
wniosek, wskazując na zasługi 
| łódzkiej straży i konieczność 
| popierania jej w mieście fabry 
cznem, jakiem jest Łódź. 

Przeciwko wnioskowi 
wiada sie r. Grzegorzak (OL 
nar.) Stwierdza on, że Obóz 
| narodowy tylko dlatego opo 
twiąda się przeciwka podwyż- 
| szeniu subsydjum dla straży. 
|ponieważ na jej czele stoi ko 
misąryczny zarząć, do którcge 
[rakeja jego nie ma zaufania 
Wniosek upada. 


| 
Kto jest uparty? 

Przy głosowaniu nad utrzy: 
|maniem pozycji dla rady wo 
| jewódzkiej zachadzi znów ka 
nieczność powtorzenia  głose: 
wania. 
Adw. 
mo... A 
| sarzawi, 
kto sie 
wania. 


wypo 


lo sa 
komi 
pytać, 


gloso- 


Kowałski: Znów 
mówiłem panu 
że trzeba się 
wstrzymuje nd 
ji Nie byłoby tego... 
| Kom. Wojewódski: Nie ma 
pan racji. Pan jest zawsze u 
party. Niech pan siedzi 'spakoij 
nie ha miejscw... 

| Adw. Kowalski: 


jes 


gi) 


Nie ja 
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Z powodu 


Pp. E. | 


Flandin'a pisał naczelny | 
publicysta profaszystowskiego 
tygodnika „Je suis pamtout“, 
historyk P. Gaxotte: 

„Rzucać na karby spekula- ' 
cii wszystkie nieszczęścia, zna 
czy tworzyć mity; chodzi nie 
o firanka, lecz o Francję, mə- 
my do czynienia z kwestją po 


lityczną, ważą się losy reży- 
mu'**. 
Ta teza jest słuszna, lecz 


Gaxotte zatrzymał się tym ra- 
zem w połowie drogi. Dalsza 
analiza wykazałaby mu, iż głę 
boki kryzys polityczny, jaki 
przechodzi Francja, jest wywo 
łany kryzysem gospodarczym 
i socjalnym, który conajmniej 
przyspieszył i spotęgował kry 
zys polityczny. 

Przesilenie 
ściwie przez cały okres powo- 
jenny, jeszcze „ojciec zwycię: 
stwa“ Clemenceau wyraził się. 
iż walka toczy się pomiędzy 
obrońcami obecnego porządku 
społecznego, a zwolennikami 
rewolucji, przyczem dodał, iż 
jest to kwestja siły. To bruta) 
ne powiedzenie Clemenceau 
znalazło potwierdzenie w wyda 
rzeniąch ostatnich 2 lat. 

W dniu 6 lutego 1934 r. 


| 
francuska konserwa i reakcja 
| 
| 


to istnieje wła- 


społeczno gospodarcza urzą 
dziła próbę sił, z której czę- 
śeiowo wyszła zwycięsko. Nie 
szło bynajmniej o Stławiskjade 
uni masonerję: były to jedy- 
nie preteksty. Zwycięstwo „bia 
tej komuny“ paryskiej wyra 
ziło się w tem, iż obaliła ona 


legalny rząd i narzuciła krajo- 
wi rząd pozałtgalny prezyden 
ta  Doumerguea, zawieszając 
prawidłowe funkcjonowanie 


reżymu parlamentarnego. Groź 
ba wojny domowej wprawdzie 
została chwilowo  zażegnana, 
lecz legalność nie została przy 
wrócona. Pod rządami prezy- 
denta Doumergue'a bojowe for 
macje francuskie faszyzmu 
zdążyły sią osłatecąnie zorga- 
nizować i zmiliłaryzować. Jed- 
nocześnie dla przeciwwagi na 
lewicy zosta zorganizowany 
t. zw. jednolity front, któremu 


ne przeszkody. 


Gdy rząd Doumergue'4 zo) dewaluacji 
stał zastąpiony przeca gabinet głowę i wzmogli 
| Flandin'ay w niektffrych Kko-, gandę (zwłaszcza „Petit Jour-, kie partje od prawicy do socja 


Odroczona rozgry 


upadku gabinetu | jednakże rząd wciąż czynił róż, ku Francji, a w konsekwencji| Wreszcie misji utworzenia ga- 


panikę finansową. Zwolennicy | binetu podjął się F. Bouisson, 


franka 


łach politycznych Francji po nal* miljonera Patenotre'a). 
wstała iluzja, iż z Flandinem, 
nasiąpi powrót do dłegalizmu. | kać. Minister skarbu prof. Ger-| wicy, jako ministra bez portfe 
Ujawniło się jednakże bardzo | main - Martin oznajmił, iż dla 
prędko, że gabinet Flandina u-' usunięcia deficytu. budżetowe- 


lega presji „białej komuny* i 
jest właściwie kontynuatorem 
linji Doumergue'a. 


| 


podnieśli, chcąc utworzyć rząd, któryby 
swą propa-, reprezentował prawie wszyst- 


listów, przyczem dla zaszacho 


Nie sposób było dalej zwle-; wania pozaparlamentarnej pra 


go, sięgającego 10 miljardów 
franków oraz dla odparcia ata- 


(Zmilitary- | ku na walutę francuską niezbę 


zowane organizacje faszystow | dne są szerokie  pełnomocni- 


skie stały się coraz 


bardziej etwa. Pfrezes ministrów Flan- 


czynne, a szef „Ognistego krzy | din zażądał takowych, lecz o 


ża“ płk. de la Roque zaczął 
wyraźnie rząd lekceważyć, na 
rzucając mu swą wolẹ, a ra- 
czej wolę swych protektorów, 
wielkich feudałów godpodar- 
czych Mercier‘ów, Wendel'ów 
ete. Ustawa o t. zw. porozumie 
niach. przemysłowych, polityka 
deflacyjna, wreszcie dążenie 
do otrzymania szerokich pełno 
mocnictw i rządzenia bez par 
lamentu, wszystko to wyraźnie 
wskazywało na to, że linja Dou 
mergue'a zosłanie nie tylko u 
trzymana, lecz nawet wzmoc 
niona. Aczkolwiek kwestja za 
tkania dużej dziury w budżecie 
wymagała rozwiązania, Flan- 
din ociągał się aż do zakończe 
nia wyborów municypalnych 
i kantonalnych. Jednocześnie 
Flandin i Herriot dążyli do sce 
mentowannia bloku wyborcze- 
go centrowego, który miał się 
przeciwstawić tak prawicy, jak 
i lewicy, lecz zwłaszcza lewieo 
wemu jednolitemu frontowj. 
Majowe wybory dały zwycię 
stwo lewicy, w szczególności 
partji komunistycznej, potwier 
dzając jej poważne wpływy 
wśród szerokich mas ludności 
okrążającego Paryż t. zw. czer 
wonego pasa. To zwycięstwo le 
wicy zaostrzyło sytuację, gdyż 
bojowy odłam francuskiego ka 
pitalizmu rozpoczął atak na gieł 
dzie, w którym wzięła udział 
również zagranica. Po zakoń 
czeniu wyborów municypal- 
nych, w dniu 13 maja rozpoczę 
ła się kampanja, która wywo 


łała zniżkę kursu papierów pań i gdy kraj wkroczy 
stwowych, odpływ złota z Ban | wyborów 


pz z Z 


godz. 1 nad ranem w dn. 30 ma 
ja po długiej i dramatycznej de 
bacie gabinet został obalony 
353 głosami przeciwko 202. 
Mówcy opozycyjni — prawico- 
wicowiec, dewalucjonista Paul 
Reynaud, umiarkow. dewalucjo 
nista, neo - socjalista prof. 
Deat, socjalista prof. J. Moch, 
komunista Ramette wypowie- 
dzieli się pizeciwko udzieleniu 
Flandin'owi pełnomocnictw, 
podkreślając, iż wszystkie opty 
mistyczne zapowiedzi Flan- 
din'a zostały przez fakty za- 
pizeczone (bezrobocie się wzmo 
gło, stopa dyskontowa została 
znacznie podwyższona, prorzą- 
dowy blok wyborczy poniósł 
porażkę. kryzys gospedarczy 
się pogłębił). 

Nie pomogły pełne drama- 
tyzmu interwencje  Herriota i 
Flandin'a. którzy starali się lo 
sy gabinetu związać z losami 
franka. A - 

Zresztą upadek gabinetu był 
przesądzony i jeszcze przed ze 
braniem się izby deputowa- 
nych w kuluarach szła walka 
o sukcesję. Wysuwano różne 
kandydatury, zwłaszcza prze- 
wodniczącego izby, byłego so- 


cjalisty F. Bomissona, b. se- 
kretąrza Clemenceau, centrów 
ca Jerzego Mandela i P. La- 


valą. Żaden z tych polityków 
do objęcia rządów w obecnej 
chwili się nie kwapił, chcąc 
uformować piezesurę gabinetu 
później, gdy ciężki problem fl 
nansowy zostanie rozwiązany 
w okres 


do parlamentu. 


lu mianowano marszałka Pe- 
taina. Socjaliści i nieosocjaliści 
odmówili udziału w gabinecie, 
zaś pp. Frossard i Lafont we- 
szli do gabinetu personalnie 
(Frossard wystąpił z  partji, 
zaś (Lafonta  neosocjaliści za 
wstąpienie do gabinetu wyklu 
czyli z parth). Bouisson miał 
trudności 
ministra skarbu. 
prof. Palmade tekę tę objął J. 
Caillaux, zwoł gwaltow- 
nej, drakońskiej deflacfi, jak 
najdalej | idącego ia 
pasa, kosztem szerokich mat. 

F. Boinsson zażądał dla swe 
go gabinetu szerokich, nieogra 
niczonych pełnomocnictw, 
przyczem parlament miał być 
na pół roku zawieszony. Żąda 
niu temu izba È 
miała uczynić zadość bez dy- 
skusji, Stawiając te dyktator- 
skie warunkś. Bouisson liczył 
na głosy radykałów, lecz sig 
przeliczył. EA 

Z chwilą upadku  gabinetn 
Flandin'a partja komunistycz- 
na zaproponowała zwołanie de 
legacji partji lewicowych, o- 
znajmiając, iż antyfaszystow- 
ski rząd lewicowy może Iiczyć 
na poparcie komunistów tak 
w izbie, jak i w kraju. Pod 
wpływem zebrań delegacji par 
lamentarnych lewicy (od rady 
kałów społecznych do komuni- 
stów włącznie) stanowisko ra- 
dykałów społecznych młegło 
znacznej zmianie; wpływy Da- 
lad'er wzięły góre nad wpływa 
nt Herriota. 

Gdy w dnia 45 m. F. 
Bouisson odczytał deklarację 
ministerjalną, uzyskał on 392 
głosy, przeciwko 190 głosom, 
lecz gdy zażądał nieograniczo- 
nych pełnomocnictw, został o- 
balony większością 2 głosów 
(264 za, 262 przeciw). Pod 
wpływem interwencji lewico- 


jemny bilans handlowy w maju 


wego radykała, prol. Gastona 
Martin'a 65 radykałów głoso- 
wało przeciw udzieleniu pełno 
mocniciw, 51 radykałów wraz 
z Herriotem głosowało za pet 
nomocnictwami, a 41 radyka- 
łów wstrzymało stę oil głoso- 
wania. 

Z ław lewicy padły okrzyki. 
żądające rozwiązania izby i wy 
znaczenia nowych wyborów 
Miast tego Francja otrzymała 
gabinet Lavala, prawie taki 
sam, jak gabinet Bouissona. P 
Laval pełnomocnictwa otrzy 


mał, 
Qdwaga większości, tradyka- 

łów społecznych okazała «ię 

bardzo krótkotrwała. 
Przesilenie polityczne nie zo 


stało rozwiązane. Kryzys be- 
dzie się nadal  przewiekał. 
Zwłoka ta tylko sprawę 7a- 


gmawa i skomplikuje. 
B. Czeczelnicki. 


spowodowany iest reglamentaciami towarowemi i waluto- 
wemi państw europeiskich 
Specjalny wywiad z min. przemysłu i hamdlu p. Fioyar-Rajchmamem 


Warsz. koresp. „Głosu Po- 
rannego“ telefonuje: 

Bilans handlu zagranicznego 
Polski i w. m. Gdańska w ma- 
ju r. b. zamknięty został sal- 
dem ujemnem w wysokości 
1.818 tys. zł. | 

W związku z tą wiadomoś- | 
cią minister handlu i przemy | 
słu p. Floyar Rajchman udzie- ! 
lił „Iskrze“ wywiadu. 

— Panie ministerze — zapy: 
lał redaktor agencji — za ostal 
nie 4 miesiące naszych obro- 
tów handlowych 4 zagranicą 
statystyka wykazuje saldo do- 
datnie i to dość wysokie, jak 
na obecne światowe warunki 
Czemu należy przypisać, iż w 
ostatnich czasach, t. j. w kwiet 
niu r. b. mamy nieznaczne sal 
do ujemne, co również powta- 
rza się i w maju r. b.? 

Pan minister Floyar Rajch- 
man odpowiedział: 

— Warunki ogólne wymiany 
handlowej na świecie mają 


, dzą ciągłe 


|! swój bezwzględny wpływ i na 


nasze obroty handłowe z za- 
granicą. 
Na rynku światowym zacho 


i środków zaradczych. 

W ostatnich czasach szereg 
państw, które są naszymi kontr 
uhentami wprowadziło daleko 
idące zmiany i ograniczenia w 
swoim handlu z zagranieą. — 
Zmiany te, oczywiście i nas do 
tyczą. W niektórych krajach 
następują nieraz nawet zmia: 
ny dotychczasowego całego sy 
stemu polityczno - hanmdlowe- 
go, przy zastosowaniu bardzo 
skomplikowanych zarządzeń 
reglamentacyjnych towarowych 
i dewizowych, w innych zań 
wprowadzone są  daleke-idące 
ograniczenia przydziału dewiz, 
a to z powodu powstających 
tam trudności płatniczych. 

W wielu wypadkach wresz- 
zie mamy do czynienia z dość 


t 


zmiany, które wy- | 
| magają coraz to innych metod 


| 


wielką rozpiętością wahań wa| kiem rynków europejskich. Na 


iutowych. 

Powoduje to oczywi 
ias Goraźne, a czasem i *Hvż- 
ze zatamowanie obrotów z te 
mi państwami i cały szereg tru 
dności wywozowych. Są to ra- 


l 
4 
5 


cie hamują. lub czasem opóź- 
niają tylko nasz wywóz i wy 
magają pozatem ciągłych ne: 
gocjacji z zagranicą. Dało się 
to szczególnie odczuć w ostat- 
nich miesiącach, które obfito 
wały w niespodzianki tego ro. 
dzaju. na terenie przedewszysi 


Śmierć pilota 


KRAKÓW, 13.6. (PAT) —- W cza 
sie wczorajszej katastrofy samolo- 


i w | jeg “Mi 
ście dła| JEB? tempo 


| 


wysiłek naszego eksportu i na 
wpływa ostatnio 
ponadto opóźniająco także i 
pewna nieufność naszych sfer 


| zadawalających wyników. 

| Uważam, że również i obec: 

|ne wahania w naszym bilansie 

handlowym są przejściowe. 
Nieznaczną bierność bilanst! 


| gospodarczych do szeregu wa | ostatnich dwuch miesięcy nale 


| 
| 


lut zagranicznych, które nie- 


p zaś -: | raz przez dłuższe okresy czasu 
czół trudności, które oczywi» | p y 


wykazywały poważne wahania. 
W tych warunkach eksport 
nasz nie może automatycznie, 
miesiąc po miesiącu, uzyski 
wać nadwyżek bilansowych, 
jakkolwiek wykazuje je w ca- 
łości swego bilansu za okresy 
dłuższe, np. roczne. 
Zapobieganie tym wszyst- 
kim trudnościom stanowi e0- 
dzienną prawie troskę rządu 
i przedmiot prac zainteresowa 
nych sfer gospodarczych. — 
Wszystkiemi dostępnemi droga 
mi dąży się do neutralizowania 


tewej na polach wsi Braciejówka| i przezwyciężenia trudności. 


qerićsł śmierć 25-ietni kapral - pi- 
Int dan Działek, kulrv leciał sam 
je den w samolocie. 


Miewaliśmy już takie waha- 
nia w poprzednich latach, a 
jednak wracaliśmy zawsze do 


ży więc ocenić jako zjawiska 
przemijające, a tem samem nie 
zmieniające naszej zasadniczej 
pozycji w handlu zagranicznym 
Muszę podkreślić przytem, 
że w osłątnich czasach daje się 
u nas zauważyć wzrost produk 
cji w pewnych działach i ros- 
nący przywóz Surowców, e"? 
nie powinno budzić zastrzeżeń 
jako zjawisko zdrowe. 
Ponadto muszę zaznaczyć, 
że wszystkie zainteresowane 
czynniki gospodarcze muszą 
się zdobyć na wzmożony wy- 
siłek nad rozwojem handlu za 
granicznego, a szezególnie na 
rynkach zamorskichky Na tym 
terenie bawiem jest jeszcze du 
żo rzeczy do zrobienia, oraz 
niedomagań do usunięcia. 
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łem uparty, lecz pan jest upar: 
ty (śmiech). 

Wniosek przechodzi. Następ 
ny o subsydjum dla YMCA u- 
pada; ten sam los spotyka wnio 
ski o subsydjum dla federacji 
obrońców ojczyzny. 

Wniosek o wyasygnawanie 
50 tys. zł. na budowę domu - 
pomnika im. Marszałka 
sudskiego w Łodzi uzasadnia r. 
Płac (BB). Wniosek w głosowa 
niy upada. Przeciwko niemu 
opawiadaja się endecy i sa- 
cjaliści. 

Dział XIII — Różne zostały 
przyjęte bez zmian. Niema rów 
nież dyskusji nad działem do- 
chodów, 

Przy omawianiu pozycji: 
warsztąły miejskie, wpływa 
wniosek RR, saejalistów i eha- 
decji o utrzymanie warsztatów. 

Przeciwka wnieskowi prze- 
mąwia r. Kapezyński (Ob. N.), 
który stara się mdowednió. że 
warszłąty miejskie ta jedno ze 
źródeł kryzysu, a ich zamknię- 
cie. to konieczność ekonomicz- 
na! 

Wniosek pada: 
miejskie zostaną 
ne. 

W ten sposób trzeele ezyta- 
nie budżetu zostało zakończone 
i kom. Wojewódzki chee przy- 
stąpić do głosowania nad bud- 
żelem en bloe, 


Awantury endeckie 


R. Wofczyński wnosi s odrocze 
nie taga punktu de następnego po 
siedzenia, ce spotyka się re zdecy- 
ilowana opozycją endeków. Opentr 
ja głośno, krzyczą, awanturują się. 

R, Wolczyński: Proszę panów. 
udżet zastał tak zmieniony, że 
my musimy się zastanewić przed 
głosowaniem en bloe. 

Adw. Kowalski opanuje, zarenca- 
jąc, że mniejszość stale edraczała 
uchwalenie budżetn. 

R. Mincherg oświadcza, że je- 
go frakcja również prosi o czas 
do namysłu. Zwracając się do r. 
Kowalskiego, poseł Mincherg mó 
wi: Wyście sami winni, że bu- 
dżęt jeszcze nie uchwalony, sami 
zrywaliście posiedzenia... 

R. Krausz przyłącza się do zda 
nią przedmówcy, podkreślające 
fakt, że radni nie są w komple- 
cie wobec choroby r. Nutkiewi- 
czą i pos, Marczyńskiej, 

R. Walezak oświadcza, że je: 
go frakeji jest obojętne, kiedy 
4dhędzie się głosowanie en blac. 

Kom. Wojewódzki oświadcza, 
że żadną frakcja poza OQObozem 
Narodowym nie jest za natych- 
miastowem głosowaniem i że 
zobowiązany jest odłożyć je do 
następnega posiedzenia, 

R. Kawalski: To skandal... — 
Mniejszość chec nas steroryza: 
wać!.. My się nie damy... Hań- 
ba.» 

Kom. Wojewódzki: Postaram 
się jaknajszybciej zwołać posie- 
dzenie... 


Adw. Kowalski zwracające się 
tlo galerii, krzyczy: Niema żad-. 
nych podstaw prawnych, by prze 
rywać teraz obrady! 

Z galerji rozlegają się oklaski.. 
Słychać jąkieś okrzyki. Goście 
radnych endeckich demonstrują 
swą solidarność z niemi... 

Kom. Wojewódzki zarządza 0- 
próżnienie galerji. Wychodząc, 
jeszcze na korytarzu zwolennicy 
udw Kowalskiego biją mu bra- 
wo. 

Kem. Wojewódzki: Ponieważ 
budżet jest już cyfrowa przyję: 


warsztaty 
zlikwidowa - 


Adw. Kowalski silnie wzburzo 


ny, czerwony jak burak, krzy- 
czy: To skandal..  Faworyz 
się tu mniejszość. Pan komisarz 
sahotuje zarządzenia władzy nad 
zorczej, przecież min. Kościał 
kowski zarzucił juź radzie bez- 
czynność... 

om. Wojewódzki przywołu- 


PIH je adw. Kowalskiego do porzad: 


ku, poczem zarządza 10 minuto 
wą przerwę. 


Druga przerwą trwała około 
30 minut, w czasie których od- 
bywały się w salach konferen- 
cyjnych gorączkowe narady 
frakcji. O godz. 12.30 w nocy 
rozległ się dzwonek, wzywający 
radnych na salę, 

Komisarz Wojewódzki wzno- 
wił posiedzenie. Ławy sanacji i 
frakcji żydowskich świecą pust- 
kami. Na sali obrąd znajdują się 
tylko socjaliści i endeey. 

Do głosu zapisuje się prezes 
frakcji socjalistycznej Walczak, 
który oświadcza, że socjaliści 
chcieliby, aby ich deklaracja 
budżetowa była wysłuchana 
przez całą radę miejską, Ponie- 
wąż jednak część frakcji opuści- 
łą gmach rady, przeto i frakcja 
jedności socjalistycznej uważa 
za stosowne apuścić posiedzenie, 


Zamknięcie posiedzenia 

Po tych słowach radni soeja 
liści wyszii z sali. Pozostała tył 
ko frakcja Obozu Narodewcgo 
Komisarz Wojewódzki prosi u 
rzędników o stwierdzenie quo" 
rum. Po przeliczeniu, akazuje 
się, że quorum niema, gdyż na 
sali pozostałe załedwie 36 rad- 
mych (endecy plus r. Kahlert), 
wobec ezego przewodniczący za- 
myka posiedzenie. 


My nie wyjdziemy ! | 


noszą straszną wrzawę. Słychać 
bicie w pulpity i wrzaski, 

„Fuehrer* endeęki, mee, Ko- 
walski, zrywa się wściekły z miej 
sea i podbiega do trybuny. 

Endecy wołają: Posiedzenie 
nie jest zamknięte! 

Adw. Kowalski trzyma w drżą 
cych rękach regulamin, prze- 
wracając nerwowo kartki, 

— Proszę — krzyczy on — a- 
by p. komisarz wobec sabotowa 
nia posiedzenia przez część rad: 
nych zastosował w stosunku do 
nich sankeje karne! 


Endecy okupują radę 


— Pan komisarz sabotuje za- 
rządzenie min. Kościałkowskie- 
go! — woła mec. Kowalski i do- 
daje: 

— Musimy uchwalić bnużet! 

Przewodniczący, inż. Woje- 
wódzki przywołuje go do porząd 
ku. — 

Wrzawa na sali przybiera z 
każdą chwiłą na sile. Adw, Ko 
walski usiłuje  przekrzyczeć 
dzwonek. 

Inż, Wojewódzki i całe prezyńd 
jum opuszczają stół prezydjalny, 
wśród nieartykułowanych wrza- 
sków endeeji. 

Mec. Kowalski woła: Nie wyj- 
dziemy z sali! 

Kom, Wojewódzki zjawia się 
jeszcze ną chwilę przy stole pre- 
zydjalnym i oznajmia, że posie- 
dzenie zostało już zamknięte, po 
czem opuszcza salę. Adw. Kowal 
ski rzuea mu na odchodne: My 
zostaniemy tutaj na sali. My nie 
wyjdziemy stąd 

Endecy zajmują swe zwykłe 


ty, znaczną część pracy mamy |T!eJsca. A | 
poza sobą. teraz muszę frakcjom| Lożą prasowa i ławy magistrac 


gać czas do namysłu... 


kie pustoszeja szybko. 


14.VI.— 


Członkowie obozu narodowe 
go zostali na sali zupełnie sa- 

Frakcja endecka posłanowi- 
ła rozpocząć okupację rady 
miejskiej. 

O godz. 1 w nocy w gmachu 
rady miejskiej,  sfrzeżonym 
przez policję, zostali tylko en- 
decy i paru dziennikarzy. 


Depesza do ministra 


Treść depeszy wysłanej do mini- 
stra spraw wewnętrznych p. Koś 
ciałkowskiego brzmi następująco: 

„Wobec stanowiska komisarza 
rządowego inż. Wojewódzkiego oraz 
frakefi B. B. i żydowskich przerwa: 
ne zostało posiedzenie budżetowe 
rady miejskiej m. Łodzi. Obóz Na 
rodowy zgodnie ze wskazaniami p. 
ministra cheiat uchwalić budżet m. 
Lodzi. Czekamy w sali rady miej: 
skiej m, Łodzi ną odpowiedź pana 
winistra*. Prakeja Narodowa; (—) 
Podgórski, (—) Kowalski”. 


Raport dla p. wojewody 
Godz. 1.30 w nocy. Radni en 
deccy siedzą na swych miej 
scach. Z czynnego jemeze bu. 
fetu sprowadzono Kanapki i 
herbatę, któremi się posiłają. 
© godr. 1.30 Sonhar TŁA : 
dowy. Wojewódzki, po złoże: 
onieznego reportn 


którzy urzędnicy miejscy. 


Zamknięcie szosy 


Rzgów —Srocka 

na przeciąg 6 miesięcy 

W, związku z całkowitą prze- | 
budową drogi państwowej Nr. 
14-1 Piotrków =- Chojny na 
przestrzeni Rzgów — Tuszyn — 
Sreeko — ruch kołowy zostaje 
zamknięty na tym odcinku od 
dnia 11-go czerwca r. b. na prze- 
ciąg 6 miesięcy, 

Objazd przez Pabjaniee, Wa- 
dlew do Piotrkowa. 


„GLOS PORANNY” — T935 


Okupacja rady przez endeków 


Nowa „sława* Łodzi 


„posunięciem* swem  endecy 
znowu „wsławłają* Łódź. Po 
raz pierwszy w dziejach samo- 


miejskiej łódzkiej ł po raz 
pierwszy w Łodzi endecy 


ka walki i ratunku przed nie- 


uniknioną porażką polityczną... 
Kartka 9-ta | 


dezyt, że uważa, iż należy 
dalej prowadzić obrady. 

Gdy jednak wznowił posiettzenie 
okazałe się, że niema quorum, wo- 
bec czego posiedzenie zamknął, 

Dodać warto, że w dn. 26 marca 
r. b. na terenie rady miała miejsce 
identyczna sytuacja. Endecy opuści 
li wówczas na znak protestu obra- 
dy i na sali pozostało 36 radnych. 
Kom. Wojewódzki wówczas posie- 
dzenie zamknął wskutek braku 
qtorum na podstawie par. 14 p. 2 
regulaminu obrad rady miejskiej. 


Swit 
Godz. 2.45. Frakcja endecka 


strój nie jest już (ak bojowy: 
jak poprzednio. Widać wyraż 


nia słę z komicznej sytuacji. w 
iaka nieopatrznie zawikłal się 
„narodowcy*. 

Oprócz. jednego zaspanega 
wożźnego nikt wicesj nie intere 
sufe się npartymi endekaml.— 
Już dość dawno gmach rady o- 


| puścili nietylko przedstawicie: 


le samorząda, ale i słażba i dy 


i | śnrni urzędnicy. 


Zapasy bufetu zostały juž cal- 
kowiele wyczerpane. Znaezna 
ich część znikła w czeluści žo- 
łądka r. Kahlerta, który siedzi 
teraz smętny i zaspany. Coraz 
częściej słyszy się zdania, Że 
właściwie dość już tej szopki, 
Że należałoby coś zjeść Í wy- 


spać się... 


Kapitulacja 

Godz. 3. Senny nastrój opano- 
wał już wszystkich. — Znikła 
gdzieś hojowość. Gdzie się po- 
dział animusz adw. Kowalskie. 
go? i 

Godz. 3.15. Radni endeccy 
jeszeze uparcie kontynuują ten 


pierwszy i pewnie ostatni „de- 
monstrącęyjny strajk okupacyj- 


naukowców 


Instytut Pasteura bez współpracowników 
Ciężki kryzys zawisł nad by- obecnie w instytucie uczeni są 


tem jednej z  najpoważniej+ 
szych  insżytuejj naukowych 
we Francjł, nad Instytutem Pa 
steur'a. W kołach fachowych 


twierdzą nawet, że instytut ten 


będzia musfiał może ząmknąć 
swoje podwoje. Kryzys obecny 
nie ma swego źródła w braku 


'ludźmi w poważnym wieku, a 
: niema nikogo z młodszych, 
którzyby mogli ich zastąpić. 
Mlitodzi lekarza ( przekledają 
wykładanie praktyki nąd pra 
cę naykową ze względu na ko- 
rzyści materjalne. Wobee groś 
nego widma „wymarcia* nau 
rczpo śoło w całej 


Należy zaznaczyć, że nowem 


rządu polała się krew w radzie 


i chwy 
eili się okupacji rady jako środ 


nadal trwa na sali obrad. Na | 


nie zmęczenie I chęć wydosta- | 


środków finansowychy ale — | koweów, y 
co chąrakterystyczniejsze —w | Francji energiczną akeję, ma. 
braku zupełn przyrostu no- | jącą na celu zebranie pienię 
wych sił naukowych, młodszej dzy na utworzenie funduszów 


(Dokoń- 


czenie) 


st 1..-Zielony Krem" 
Pewny Zwycięzocyi! 


se» Zawsze przychodzi pier- 
wszy — ten „Zielony krem! 
Nikt go jesztze dotychczas 
nie pobił... A co za pochodze» 
nie. Po glicerynie i olejkm 
oliwkowym najwyższej kłasy, 

— Zwycięża gładko 
najtwardszy zarost. 

Skóra pozosta» 


z gwarancją. 
pelne zadomolłenie 


ny rady”. 


Godz. 3.20. Numer idzie pod 
prasę. Radni endecey odbyli na 
radę. Wobec rordźwłęków na 
temat dalszego trwania w upo- 
rze i licznych głosów, łk czas 
jut iść spać do domu, endecy 
postanowili przerwać „polski 
strajk* 1 w grupkach po kilku 
zniechęceni opuszczają gmach 
rady, nie doczekawszy się od- 
powiedzi ministra. 


Działacze 
Legionu Młodych 


nie wstąpili do P.P.S. 


Warszawski koresp. „Głosu 
su Porannego“ telefonuje: 

W kołach politycznych notu- 
ja pogłoskę, że niektórzy dzia- 
cze Legjonu Młodych jakoby 
zgłosili się do PPS. W kołach so- 
cjalistycznych pogłoskę tę de 
mentują i twierdza, że takich 
zgłoszeń w partji dotychczas nie 
otrzymano. 


Jadwiga Jędrzejowska 
mistrzynią Polski 

WARSZAWA, 13.6. (Tel. wt. 
„Głosu Poancego”, — W ramach 
krajowych mistrzostw tennisowyzh 
odbyły sie w dniu wczorajszym fi- 
nały gry pojeńdyczej pań. Mistrzo- 
stwo Polski zdobyła znów De 
większego tradu Jadwiga Jędrze 
jowska, bijąc Volkmer - Jackobsea 
6:1, 6:3. 

Z innych wyników zanotować trzo 
ba: Hebda — Laszkiewicz 6:0. 6:0, 
6:2, Horain — Wojciechowski 3:6, 
4:6, 6:2, 6:2, 6:4, Spychała — Be- 
ker 6:2, 6:3, 6:2, 6:3, 6:2, Popław: 
ski — Aftsetu:lfer 6:0, 6:3, 6:3, Bra. 
tek — Piechocki 6:0, 6:2, 7:. 

W półlinale gry mieszanej Voikme 
równa, Hebda — Lilponówna, Po 


generacji uczonych, badaczy. | stypendjalnych. Na czele tej | plawski 6:0, 6:0, 


Wypowiedział sę jawnie na | akcji stanął prezydent republi 
ten temat obecny dyrektor in- | 
stytutu, dr. Louis Martin. Zda- 
niem jego sytuacja jest groźna, kardynał paryski, 
ponieważ wszyjsdty pracufący | Verdier. 


Finał gry podwójnej juniorów 


ki, dyrektorzy, rektorzy wyż- ( przyniósł zwycięstwo Gotsclalkowł 
szych zakładów naukowych i |ze Strzeleckim przeciwko Ksawe- 
arcybiskup | remu Tłoczyńskiemy : Połońskiemu 


w stosunku 8:6, 1:6, 6:4, 


4 
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Wojna na D. Wschodzie wznowi 


Wojska japońskie ruszyły naprzód 
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doszło do starć z chińczykami 


Zbrojna demonsłracja lotnicza nad Pekinem 


PEKIN. 13 czerwca. (Pat.) — |wie przetrzymywani byli w aresz 


W sytuacji chińsko - japońskiej 
nocy, dzisiejszej zaszła zmiana 
wskutek aresztowania w prowin 
cji Czahar czterech oficerów ja- 
pońskich przez władze chińskie. 
Chiński minister wojny generał 
Ho - Ing - Czin wyjechał nagle 
z Pekinu do Nankinu, nie odpo- 
wiedziawszy na nowe ultimatum 
japońskie. Ruch wojsk japoń- 
skich w kierunku Pekinu i Tien- 
tsinu znacznie wzmógł się. Ja- 
pończycy mieli zażądać zmiany 
regime'u politycznego w Chinach 
północnych. 


PEIPING, 13 czerwca. (Pat.)— 
Komunikat dowództwa. armji 
kwantuńskiej w sprawie incyden 
tu w Czahar stwierdza, iż w prze 
ciwieństwie do oświadczeń stro- 
ny chińskiej, japońscy oficero- 


N.R.A. obowiazuje 
do 1 kwietnia 1936 r. 


WASZYNGTON, 13 czerwca. 
(PAT.) — Po długich obradach, 
w czasie których opozycja pro- 
wadziła taktykę obstrukcyjną, 
senat uchwalił projekt ustawy o 
przedłużeniu do 1 kwietnia 1936 
roku linji wytycznych N. R. A. 
większością 41 głosów przeciw- 
ko 13, 


=Bmigrant musi 
zabezpieczyć rodzinę 
w krau 


Warsz. koresp. „Głosu Po- 
rannego“ tełetonuje: 

Dowiadujemy się, ża przy 
wydawaniu bezpłatnych pasz- 
pórtów emigracyjnych wpro- 
wadzomo nowy przepis, zobowią 
zujący emigranta do zabezpie- 
czenia bytu pozostałej w kra. 
ju rodzinie. Bez tego rodzaju 
zabezpieczenia paszparty emi- 
iracyjne nie beda wydawane. 


- Wielka Gdynia 


Orłowo przyłączone 
do miasta 


W dniu 13-ym' b.m. ogłoszono 
urzędowo rozporządzenie rady 
ministrów z dnia 8 b. m.. prze- 
prowadzające zmianę granic m. 
Gdyni. 

Na mocy tego rozporządzenia. 
Gdynia zostaje, jako obszar miej 
ski znacznie powiększona, przez 
przyłączenie do niej gmin Orfło- 
wę Morskie i Cisowa, oraz części 
gruntów obszaru Obsłuże i gro- 
mady Zagórze. oraz leśnictw 
Chylónja i Witomino. 


cie przez 5 dni w fatalnych wa- 
runkach, bez względu na. to, że 
posiadali wszelkie niezbędne ze- 
zwolenia i przepustki. Gdy dziś 
przed południem komisarz cy- 
wilny, prowincji Czahar zgłosił 
się u attache wojskowego Japo- 
nji w Peiping — celem przepro- 
szenia gó: ze-strony rządu -tej 
prowincji, otrzymał on odpo- 
wiedź, że w obecnej chwili na 
przeprosiny jest już zapóźno. — 
Japońskie oddziały w prowincji 
Czahar szybkim marszem posu- 
wają się naprzód. W niektórych 
miejscach doszło już do starć 
z chińczykami. 


; HSIN - KING, 13 czerwca. — 
(PAT) — Urzędowo ogłoszono: 
Wobec rozwoju poważnych wy- 
padków w Chinach północnych, 
silne oddziały japońskie rozpo- 


ezęły marsz z Dżeholu do Peipin 
gu i Tien - Tsinu. 

PEKIN, 13 czerwca (PAT.) — 
Na dzień jutrzejszy zapowiada- 
na jest nad Pekinem japońska 
demonstracja lotnicza, w której 
weźmie udział od 12 do 17 sa- 
molotów. RUCH WOJSK JA- 
POŃSKICH TRWA W DAL- 
SZYM CIĄGU. 

W Szanghaju — jak donosi a- 
gencja Reutera — nie zdziwiono 
by się, gdyby japończycy ntwo- 
rzyli NOWE PAŃSTWO BUFO- 
ROWE W PROWINCJI KWAN- 
TUNG. 

PEKIN, 13 czerwca (PAT.) — 
Dwie dywizje chińskich wojsk 
rządowych opuściły Pekin, 
dwie inne zaś ewakuowały Tien- 
Tsin. Chiny północne okupowa- 
ne będą przez dwie dywizje gen. 
Czong - Czena i 7 dywizji gen. 
Wang - Fu - Lina, których wyco- 


fania nie domagały się 
skie władze wojskowe. 


japoń- 


SZANGHAJ, 13 czerwca. (Pat.) 
Z pośród nowych żądań, wysto- 
sowanych do Pekinu przez do- 
wództwo armji japońskiej w 
Kwantungu, podkreślić należy 
specjalnie: 1) zaniechanie pro- 
pagandy antyjapońskiej na tery- 
torjum całych Chin. 2) porzuce- 
nie wszelkiej myśli szukania po- 
parcia mocarstw zagranicznych, 
przeciwko Japonji, 3) współpra- 


cych z kół zagranicznych, Japa 
nja miała ostrzec Chiny, ażeby 
nie liczyły na pomoc ze strony 
państw obcych. 


PEKIN, 13 czerwca (PAT.) — 
Liczba wojsk japońskich w Chi- 
nach północnych stale wrrasta. 
Garnizon japoński w Tientsinie 
został powiększony. Spodziewa- 
ne jest przybycie nowych oddzia 
łów japońskich. Od poniedziałku 
przez Szan - Hai - Kwan przeszło 
12 pociągów pancernych z woj- 


ca gospodarcza chińsko - japoń-|skami japońskiemi. JAPOŃCZY- 
ska winna obejmować republikę|CY PRZYGOTOWUJĄ SIĘ DO 
Mandżuko, 4). Utworzenie w Pe-| DEMONSTRACJI ANALOGICZ- 


kinie specjalnej administracji | NEJ DO TEJ, 


JAKA MIAŁA 


pod kierownietwem Kuang-Fn, |MIEJSCE W, ROKU 1938. 


gubernatora prowincji Hopei, 
znanego przyjaciela Japonji. 


PEKIN, 13 czerwca (PAT.) — 


Dzisiaj od nooo rana e, 
się zauważyć POSPIESZNE © 
PUSZCZANIE PEKINU PRZEJ 
CHIŃCZYKÓW. Pociągi, odcho- 


Według wiadomości, pochodzą- 'dzące z Pekinu, są przepełnione. 


Prace nad ordynacją wyborczą 


Warsz. koresp: „Głosu Po: 
rannego“ telefonuje; 

Dwudniowa dyskusja ogólna 
nad projektami ordynacji wy: 


| misji konstytucyjnej senatu zo 
stały wyznaczone na dziś, pią- 
tek, z tem, że tymczasowi refe- 
renci senatorowie ILoewenherc 


moze EP ZRZODZE RZE O 


borczej do sejmu i senatu w|i Roman  zreferują projekty 
komisji sejmowej zakończona BB, będące tematem obrad ko- 
została wczoraj powzięciem misji sejmowej. Przeciwko wy 
formalnej uchwały, aby za pod | znaczeniu tego posiedzenia ko- 
sławę dyskusji szczegółowej , misji senackiej sen. Wożźnick* 
przyjąć projekt BB. Wszystkie | wystosował protest do marszał 
wnioski opozycyjne o przejście ka senatu p. Raczkiewicza, po- 
do porządku dziennego nad wołując się na to, że według 
tym projektem, © powołanie nowej konstytucji senat ma »- 
rzeczoznawców, o zażądanie in bradować nad projektami, u- 
formacji od głównego urzędu | chwalonymi przez sejm, a nie 
statystycznego o ilości. wybor- nad wnioskami  poseiskimi, 

ców, zostały odrzucone, zyłoszonymi do sejmu. Projekt 
W ciągu dnia wczorajszego po ten oczywiście nie wpłynie na 


sja szczegółowa. 

Jednocześnie wstrzymane | dy komisyjne obu izb potrwa- 
| wezoraj naskutek protestu se | ją nieco dłużej, niż początkowo 
natora Woźnickiego obrady ko | przypuszczano : dlatego, jak 


poźirwają dłużej, niż przypuszczano 


mówiono wczoraj, sesja ne'l- 
zwyczajna izb nie zakończy się 
jeszcze w czerwcu i zajmie 
prawdopodobnie połowę lipca. 


jeszcze na pół roku 

Warsz. koresp, „Głosu Po- 
vannega“ telefonuje: 

W dniu wezorajszym rozao- 
czął się w Warszawie zji ŭ 
prezesów i sekretarzy organi ia 
cji wojewódzkich BB. Zjazd 
powołany jest do narad nad 
dalszym sposobem działania 
nrgenizacji. Jak słychać obez- 
na organizacja bloku ma być 


południu odbywała się dysku- zaniechanie obrad komisji sè ! atrsymana jeszcze na pół rok. 
nackiej. W każdym razie obra- W tym okresie organizacja ma 
(hyć zmieniona i przybrać cha- 


rakter rwiązku zrzeszeń j Sto- 


| warzyszeń. 


straszliwa eksplozja w Wemczęch 


Dotychczas znaleziono 200 ifrupów 


BERLIN, 13 czerwca (PAT.)— 
W miejscowości Rheinsdorf, w 
pobliżu Wittenbergu nastąpiła 
dziś popołudniu 


najdalszych okolic oddziały stra 
ży pożarnej, formacje szturmo- 
we i wojsko oraz Czerwony 
Krzyż pracują niezmordowanie 


dawano na 20, 


Rażony piorunem 


szkody. Kilka osćb odniosło pora- 
żenia od pioruna. Wracający z lasu 
:1-Jletni Edmund Biawat, rażony pio 
runem poniósł śmierć na miejscu. 


Wykhnch podziemnego 


składu amunicyjnego 


HELSINGFORS, 13 czerwca. 
(PAT.) — (Wi Lahdensofia około 
jeziora Ładoga nastąpił wybuch 
wojskówegó składu zmunicyjne 
go, znajdującego się pod ziemią 
Jeden żołnierz żabity, kilku od- 
niosło ciężkie rany. Katastrofa 
nastąpiła naskutek pożaru do- 
mu, pod którym najdował się 
skład amunicyjny. Przypuszcza- 
ją, że była to robota komuni 
stów. 


bas im. Marsz. Piłsud- 
skiego w Palestynie 


Cełem uczczenia pamięci Marsz. 
Piłsudskiego łódzki oddział Keren 
Kajemet proklamował na wzór sto- 
licy akcję zbiórkową na rzecz lasu 
im. Marszałka Józefa Piłsudskiego 
w Palestynie. 

Na apel w Łodzi pierwszy ode 
zwał się konsul Maks Kon, który 
zadeklarował 1000 zł. na zasadzenia 


ciężko rannych | ogrodu ze 100 drzew w powyższym 


75, lekko rannych 300. Komuni- | lesie. Konsul Maks Kon przyrzekł 
kat urzędowy twierdzi, że liczyć | również współpracę przy prowadze 


się należy z 50 zabitymi. 


niu akcji zbiórkowej. 


STRASZLIWA EKSPLOZJA W | nad nprzątnięciem gruzów i ra- 
FABRYCE MATERJAŁÓW WY- jtowaniem pogrzebanych. Długi 
BUCHOWYCH. LICZBĘ ZABI- |korowód samochodów szpital- 
TYCH PODAJĄ NA 200 OSÓB. |nych ciągnie szosami, ODWO- 
Bliższych szczegółów narazie |ŻĄC ZABITYCH, RANNYCH I 
brak. OKALECZONYCH. 
"W chwili, gdy nastąpił wy-| Wittenberg, miasto powiato- 
buch, fabryka pracowała w peł- |we w Saksonji pruskiej nad Ła- 
nej obsadzie. Zmobilizowane z |bą, oddalone jest od Berlina o 
90 kim. 


Kierownicy radja niemieckiego 


skazani przez sąd hitlerowski 


BERLIN, 13.6. (PAT). — W wiel 
Kim toczącym się od listopada ub. 
r. procesie przeciw b. kierownikom 
niemieckich radjostacji zapadł dziś 
wyrok. Na ławie oskarżonych  za- 
siadło 8 wybitnych esobistości i dy- 
rektorów poszczególnych radjosta- 
cji niemieckich, oskarżonych o po- 
pieranie nadużyć na swych stanowi. 
skach. 5 

Proces miał charakter polityczny 
i budził wielką sensację, gdyż śród 
okarżonych figurował m. in. b. se- 
kretarz stanu von Bredow, pełniący 
dawniej funkcje komisarza 


BERLIN, 13 czerwca (Pat.) — 
Dopiero o godz. 21-ej pojawił się 
pierwszy urzędowy komunikat 
o eksplozji w Rheinsdorf. Kata- 
strofa nastąpiła o godzinie 15-ej 
Rzeszy do spraw radjostacji nie-|w zakładach fabrycznych firmy 
mieckich. Wasag (Westfaelisch - Anhalti- 

Wyrok zapadł dość łagodny. Pew |nische Sprengstoff - Fabrick).— 
ne zarzuty aktu oskarżenia ułegły| Przyczyny wybuchu dotychczas 
wskutek przedawnienia umorzeniu. |nie ustalono. Po pierwszej eks- 
Von Bredow skazany został na 6|plozji wybuchł pożar, który spo- 
miesięcy więzienia i 5,000 mk. grzyw! wodował dalsze eksplozje. Ostat 
ny, b. sekretarz radjostacji Rzeszy|nia nastąpiła o godz. 18-ej i do- 
dr. Magnus na 5 miesięcy więzienia | piero około godz. 20-ej udało się 
i 4.000 mk. kary, a intendent radja | dotrzeć do miejsca katastrofy. — 
niemieckiego dr. Flesch na 1 rok| Rozmiarów nieszczęścia nie moż 


Torgler na wolności 


Pogłoski o wypuszczeniu go z wiezienia 
BERLIN, 13 czerwca (Pat.) — | wspólnie z oskaržonymi bułgara 
Krążyły tu dziś uporczywe po-|mi Dymiłrowem, Popowem i Ta 
głoski (posiadające cechy praw-|newem uniewinniony. Podczas 
dopodobieństwa), że b. poseł ko- |gdy trzech bułgarów wydalono 
munistyczny Torgler wypusz- | z granic Rzeszy, Torgler zatrzy- 


więzienia i 11,000 mk. grzywny. 
Wszystkim oskarżonym zaliczono 


areszt śledczy. 


rządu 


na ustalić. 

Pierwszy komunikat urzędo- 
wy mówił o 10 trupach, ale jnż 
ío godz. 22-ej ilość zabitych po- 


czony został na wolność. Torgler 
jak wiadomo, był jednym z o- 
skarżonych w słynnym procesie 
o podpalenie Reichstagu i został 


many został w więzieniu śled- 
czem pod zarzutem zdrady w in 
nej sprawie. 


Rzeźnia mieimowiąń 


Tysiące dzieci umierało w przytułku 


ATENY, 13.6, (PAT). — Grecka 
opinja jest do głębi wstrząśnięta 
szczegółami, jakie wyszły na jaw 
podczas rewizji przeprowadzonej 
przez nowego burmistrza miastą 
Aten, p. Kotziasa, w miejskich za 
kładach społecznych. 


083, zaś zmarło 9,341 niemowląt, W 
roku 1921 oddano do zakładu 1,300 
niemowląt, z których przy życiu 
pozostało tylko jedno dziecko, w 
roku 1922 oddana 1.170 a pozestałą 
przy życiu tylko dwoje dzieci. W 
celach oszczędnościowych chowano 


Jak donosi „Ełeutheros Antro- | po twoje dzieci w jednej trumience 
pos” z 11.786 niemowląt oddanych | Wzmiankowane pismo nazywa za: 


do miejskiego zakładu dla miemo 


kład „Rzeżnią niemowląt”, Sprawą 


włąt, pozostało przy życiu jedynie | zajęły stę władze prokuratorskie. 
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Tam gdzie zamieszka 


marszałkowa Piłsudska po opuszczeniu Belwederu 


P, marszałkowa Pilsudska odmó | pewno ty, że to właśnie ten mały 


wila prośbom rządu o pozostanie w | biały domek, który tak się ukrył za 


Belwederze i ma zamieszkać przy 
ul. Klonowej, w pobliżu domu, za- 
mieskałego przez gen. Rydz-Śmi: 
zlego. 

U wylotu ulicy Klonowej i Bel 
węderskiej mieszczą się tereny, na 
leżące do Belwederu. Białe empiro 
we budynki rozsypały się po placu, 
rutaj właśnie zamieszkać ma p 
Marszałkowa Piłsudska wraz z cór 
kami. 

Jak się okazuje — pisze „Czas” 
— projekty te zresztą nie zostały 
jeszcze skonkretyzowane. Przynaj, 
mniej w zarządzie Belwederu twier. 
dzą, że niewiadomo, który z bu 
tynków obierze p. Marszałkowa j 
kiedy to nastąpi. Natomiast dzieci 
bawiące się w klasy przed drzwia: 
mi, objaśniają z wyraźną dumą 
dźwieczącą w głosach, że to już na 


w a s 


Trudna 


Dzisiaj ukaże 
Warszawski koresp. „Głosu 
su Porannego“ telefonuje: 
Stan rzeczy na terenie wolne 
go miasła Gdańska po wprowa- 
dzeniu nowych zarządzeń dewi- 
zowych, 
JEST OD WCZORAJ W STO 
SUNKU DO OBYWATELI POL 
SKICH CHAOTYCZNY I UGCIĄ- 
ŻLIWY. 

Władze ceine gdańskie zadają 
OBYWATELOM POLSKIM, 
PRZEJEŻDŻAJĄCYM PRZEZ 
'TERYTORJUM WOLNEGO MIA 
STA, PYTANIE O ILOŚCI PO- 
SIADANYCH WALUT, PRZY- 
POMINAJĄC, ŻE NIE WOLNO 
MIEĆ ZE SOBĄ PONAD 20 
GULDENÓW. LUB ZŁOTYCH. 

Obywatele polsey, ujawniają: 
cy sumę wykraczającą ponad tę 
cytrę, mogą być 
NARAŻENI NA ZATRZYMANIE 
CZĘŚCI PRZEWAŻAJACEJ PIE 

NIĘDZY. 

Obywatele nieujawniający tej 
sumy, mogą być narażeni 
NA NIEPRZYJEMNOŚCI W RA- 

ZIE REWIZJI, 
która wykryje sumę ponad 20 
guldenów względnie złotych. 

Dotychczas władze gdańskie 
nic wydały dokładnego zarzą- 
dzenia, 

JAK MA BYĆ DOKONYWANA 
KONTROLA PRZEWOŻONYCH 
PIENIĘDZY: 
tzy bedzie stasowany system kra 
iów Eurepy środkowej, jak Cze- 
chosłowacja, Jugosławja, gdzie 
na stacji wjazdowej notuje się 
same posiadanych walut na za- 
sadzie deklaracji, a na stacji 
wyjazdowej sprawda się, czy fa 
suma nic jest większa. Tego ro: 
dzaju przepisy w stosunku do 
obywateli polskich na tereni: 
wolnego miesta Gdańska bvłyby 

znowu „ 
W MEZGODZIE ZE WSPOÓL- 
NOŚCIĄ CELNĄ GDAŃSKA I 
POLSKI. 
nie mówiąc o tem, że byłyby 
NIESŁYCHANIE UCIĄŻLIWE 
DLA OBYWATELI POLSKICH 
Z GAŁEGO KRAJU, JADĄCYCH 
NAD MORZE POLSKIE. 

W sferach miarodajnych mó- 

wią, że po wczorzjszej 


ńziewać się dzisiaj 
ROZPORZĄDZENIA 


rozma- 
wie komisarze generalnego Reer 
czynosdolitej p. Pavzee 2 Drezv- 
dentem Grceiserem, należy spo- 


UZGOD- | 


dużymi budynkami, że go wcałe nie 


widać. 
$ 

Skromny, mały, pigęciopokojowy 
domek. Są tam pokoje niewielkie, 
o niskich sufitach, o drewnianych 
parapetach okiennych, nad dom 
kiem szumią stare kasztany, wkoło 
ścielą się grządki kwiatów. Domek 
wraz ze ślicznym, włelkim ogrodem 
jest otoczony wysokim  parkanem: 
jest mało dostępny, odosobniony i 
zaciszny. Tuż obok znajduje się 
przedszkole Rodziny Wojskowej — 
słychać dziecięce głosy, małe m 
hawne brzdące bawia się na progu. 

Z okien domku roztacza się pięk 
ny widok na ogród i okolicę; poło- 
żony jest bowiem ma niewłełkiem 
wzgórzu. Widać też z niego włerz- 


UŁ 


CZY 


chołki dczew parku bełwederskiego. 
Zapewne nieraz spoglądać na nie 
będą z tego zacisznego i przytutne- 
go domku oczy trzech kobiet, które 
tam właśnie, w tym białym pałacu 
i ciemnym tajemniczym parku prze- 
żyły swe najszczęśliwsze i. najpięk- 
niejsze lata. =} 


Minister Benesz 


przejedzie przez Lwów 


rannego" telefonuje: 8 
Dowiadujemy się, że czecho» 
słowacki minister spraw zagra 
nicznych Benesz w drodze po: 
wrołnej z Moskwy do Czecho- 
słowacji  przejeżdżąć będzie 
dnia 17 b. m. przez Lwów, 
gdyż jechać będzie z Kijowa 
do Pragi czeskiej © e A} 


soresz -102 IFY PO LOS 
po WOŁANOWA? 


ŁÓDŹ: 
PABJANIGĘ, 


ZAMIBIŚCOWYM WSPA WA fAst 
i O ZAŃ 
Bośro P. M OSS 


PIOTRKOWSKAM 
PIOTRKOWSKAJE 
PLDĄBROWSKIEGO 


Gl my przejeździe przez Gdańsk 


polscy, udający się mad polskie morze, mie 
posiadać więcej gołówki ponad 20 zi. 


SKIEMI, 


które te wszystkie wątpłiwości 
rozstrzygnie. 


Dlaczego aresztowano 
dziennikarza -- jugosło- 


wianina Penkalie 


GDAŃSK, 13 eretwca. (PAT), — 


Korespondent  herliński „Neues 
Wiener Tagblatt” obywatel fugo. 
słowiański, Penkalla, który areszto 
wany został w ubiegłym tygodniu 
pod zarzutem fałszywego informowa 


nia swego pisma o Gdańsku i który 
komisarjatu 
generalnego Rzpłitej został w dnia 


naskutek interwencji 


wczorajszym wypuszczony na wol: 


ną stopę złożył dziś na ręce prezy- 


denta Greisera pismo, w  którem 
stwierdza, iż stał się ofiarą tenden- 
cyjnych informacji, pochodzących 
od przywódcy Jednej z frakcji, 
adwokata Weise'go. Z informacji 
tych skorzystał w dobrej wierze. 
Następnie Penkala 
informując się jednostronnie, popeł- 
nit poważny błąd, podkreśla, że nie 


zanacza, że 


zamierzał, obrazić} prezydenta ani | 
członków senatu i przyrzeka na- 
prawić wyrządzone w ten sposób 
uchybienia, f 


Po złożeniu przez Petkalte = 
wyższego pisma, senat cofnął wy- 
dane zarządzenie, nakazujące dzien 
nikarzowi jugosłowiańskiemu optt 
szczenie terenu w. miasta, jako nie. 
pożądanemn cudzoziemcowi, ; 
wy ` TIN wre 
GDAŃSK, f3 czerwca. (PAT). —- 
Aresztowany przed kilkoma dniami 
przer policję gdańską redaktor 
„Danziger Becho“ p. Loevy został 
wczoraj zwolniony z aresztu z tem, 
że w przeciągu sześciu dni opuści te 
rytorjnum wolnego miasta. 
Przymusowa gospodar- 
kadewizowa wGdańsku 
GDAŃSK, 13 czerwca. (PAT), —- 
Senat gdański wprowadził z dniem 
12 b. m. przymusową gospodarkę 
dewizową na terenic wolnego mia- 
sta. Obecnie podajemy streszczenie 
tego zarządzenia senatu. 
Wykonanie rozporządzenia powie 


„R 


TRANSPORTY DO PALESTYNY 


NAJSŻYBCIEJ, GDYŻ BEZPOŚREDNIO ZAŁATWTIA 


PREDRARSKĆ 


ROLNER i S-ka, Łódź, Sienkiewicza 6, telef, 247-75 


Udzielamy bezpłatnie wszelkich informacji. 


rzoto centrali dewizowej, utworzo- 
nej przy Gdańskim Banku Emisyj- 
nym. Kierownikiem centrali dewi- 
zowej mianowano radcę senatu dr. 
Niskela. 

Zadania swoje centrala dewizo- 
wa spełniać będzie przez udzielanie 
-- w ramach określonych przez roz 
porządzenie — pozwoleń na doko 
nywanie obrotów uewizami, przy- 
czem ma ona prawo uależnienia 
wydania pozwoleń odd złożenia 
przezklijenta przysięgi. 
Pozwolenie centrali dewizowej wy- 
magane będzie na: 

1) zakup pieniędzy zagranicznych 
oraz należności, wyrażonych w 
obcej walucie, za gułdeny gdańskie, 

2) dysponowanie pieniędzmi za- 
granicznemi lub należnościami, opie 
wającemi ne waluty obce — uzyska 
nemi w inny sposób np. za wywie- 
złone towary, lub też znajdującemi 
się w tej chwili w posiadaniu miesz 
kańców Gdańska (sprzedaż tego ro- 
dzaju dewiz instytucjom upóważnio- 
nym do tego nie wymaga pozwo 
lenia), 

3) zakup złota i metali szląchet- 
nych oraz dysponowania niemi, 

4) przekazywanie pieniędzy, zło 
ta i metali szlachetnych zagranicę, 
lub do portu wolnocłowego nawet 
jeżeli przelewy te są uskuteczniane 
za pośrednictwem poczty. 


Nagły zgon ministra francuskiego 


Mim. Marcombes zmarł w pałocu Elizejskim 
tuż przed posiedzeniem rady uaimisirów 


PARYŻ, 13 czerwca, (PAT.) — 


Marcomhes. 


Minister zaskoczony 


10 udawał się do pałacu Flizej- 


skiego na posiedzenie rady mi- 


nistrów. 
Nagły zgon ministra oświaty 
Filipa Marcombes wywołał w 


kołach politycznych olbrzymie 


wrażenie. Śmierć nastąpiła ma 
kilka minut przed rozpoczęciem 
posiedzenia rady ministrów w 
pałacu Elizejskim. 

W oczekiwaniu na olwarcie 
obrad min. Marcombes z ożywie 
niem rozmawiał ze swymi kole: 
«ami z gabinetu. Nagle zrobiło 


|mu się niedobrze. Niezwłocznie 
Dziś rano zmarł nagle IERTE 


został | remna. Min. Marcombes 
przez śmierć, gdy przed godziną 


wezwano kilku lekarzy, których 
pomoc niestety okazało się da- 
zmarł 
na atak serca. Wezwana do pa 
łacu Elizejskiego żona zmarieńo 
została przyjęta przez premiera 
Lavala i min. Herriota, kińczy 
poinformowali ją o zgonie mi 
nistra. (Ciało zmarłec» zostało 
przewiezione do gmsciia mini- 
sterstwa REER 


Zmarły min, Marcombes urodził się 
w roku 1877. Z zawodu lekarz, żywoi 
fnteresował się sprawami społeczne: | 
mi i piastował najpierw stanowiska | 
radcy w sejmiku powiałowym, na 
stępnie był bnrmistrzem miasta w 
Clermont Ferrand. Do parlamentu zo-' 


siał wybrany po raz pierwszy w roku 
1925 z departamentu Puy de Dome. — 
W roku 1052 został powołany na sta 
nowisko podsekretarza stanu wycho- 
wania fizycznego w gabinecie Herrio- 
la. Następnie był podsekretarzem sta- 
nu wychowania technicznego w gabi- 
necie Sarraut, wreszcie za rządów 
Chautemps pełnił funkcje podsekreła- 
rza slanu w prezydjum rady mini- 
strów. W partji radykalnej cieszył się 
wielkiem zanfaniem i sympatją. 


Piscafor obywatelem 
sowieckim 


BERLIN, 13 czerwca. (PAT.) 
B. kierownik teatru Volksbiihne 
Erwin Piskator otrzymał obywa 
telstwo sowieckie. 


się rozporządzenie uzgodnione z władzami Rzeczypospolitej 


NIONEGO Z WŁADZAMI POL- 


Ograniczenia dewizowe mają rów 
nież zastosowanie w ruchu komusii- 
kacyjno - turysycznym. Na wywóz 
większej ilości pieniędzy od 20 gał 
denów przez podróżnych wymagane 
jest pozwolenie centrali dewiz. 


Zakup i sprzedaż dewiz obcych 
mogą być dokonywane tylko przez 
Bank von Danzig lub za jego po- 
średnictwem, Do pośrednictwa tego 
upoważnione zostały astępujące ban, 
ki dewizowe: 1) Danziger Privat- 
Aktien Bank w Gdańsku, 2) Dom 
Bankowy R. Damme, 3) Deutsche 
Bank und Diskontogeselischaf(, od- 
dział w Gdańsku, 4) Dresdener 
Bank, oddział w Gdańsku, 5) Kom 
merz und Privatbank, oddział w 
Gdańsku, 6) Kasa Oszczędności m. 
Gdańska, 7) British and Polish Tra- 
de Bank. 

W okresie trwania przymusowej 
gospodarki dewizowej giełda dewi- 
zowa będzie zamknieta, Kurs wa- 
lut obcych będzie ustalał Bank 
Gdański. 

Wszelkie wykroczenia przeciwko 
cmawianemu rozporządzeniu będą 
karane sądowie w trybie przyśpie 
szawym. 


Rokowania 
połsko-zdańskie 


GDAŃSK, 135 czerwca. (PAT) 
Dnia 12 b. m. komisarz general 
ny Rzplitej w Gdańsku min. Pa 
pee odbył z prezydentem sena- 
tu w. miasta p. Greiserem roz- 
mowę na tematy walutowe, u 
zyskując zgodę senatu na nie- 
zwłoczne podjęcie rokowań fi- 
nansowo - walutowych. Roz- 
moówa ta nastąpiła w związku 
z instrukcjami, jakie otrzyma 
min. Papee od rządu polskie- 
go w okresie przed ogłosze: 
niem zarządżcń gdańskich o Te 
słamentacji  dewizowej. Wpro- 
wadzenie tych zarządzeń. sprze 
cznych z umowami polsko - 
gdańskiemi, spowodowało rząd 
polski do zajęcia stanowiska, 
które zostało zakomunikowańe 
senatowi w dniu 13 b. m. Rząd 
polski. zainteresowany w sylua 
cji wałutowej portu gdańskie 
jest zdecydowany na obro: 
nę swych żywotnych 
sów, uwzględniając przytem w 
sposób życzliwy także i inlere 
sy w. miasta, 


DAS) 
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Zł. 1.000.000 


można wygrać w szczęśliwej 
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Plotki 


Wybitny lekarz wiedeński, Bill- 
roih, przyjął pewnego razu pacjen- 
ta, który uskarżał się na rozmaite 
cierpienia. Billroth poznał natych- 
miast, że chodzi o chorobę nerwów 


14.VI.— „GŁOS PORANNY“ — 1935 


W laboratorjum wdzieku i urody 


Salon kosmetyczny, czy sala operacyjna.-Dziwne aparaty | tajem- 
nicze przyrządy. -Pieć brzydka chce być piekną 


Duża, jasna sala, podzielona | 
białymi parawanami na małe 
kabiny, w każdej z nich jeden | 
fotel; jest jeszcze wszesna go- | 
dzina, fotele są puste. Nieświa | 


lenie, bo ból jest zbyt silny. 
Wziąłem na odwagę i wy- 
próbowałem działanie aparatu 
do prądu faradycznego, który 
„gimnastykuje mięśnie”. Jak- 


i zapytał pacjenta, czy wiele pra-| dom rzeczy przybysz jest onie- | by mi kto szpilki w twarz pa- 


cije. 

— Nie — 
Mam wiele wolnego czasu i zajmu- 
ję sie łowieniem ryb. 

— Sądzę, że to powinno działać 
na pana uspakajająco — zauważył 
lekarz. i 

— Zapewne, panie doktorze — 
westchnął pacjent ale tylko 
wówczas, gdy się ma pozwolenie na 
lowienie ryb. 


Pewien chirurg znany ze swej 
szorstkości, która często stawała 
się grubijaństwem, znajdował się 
pewnego razu na polowaniu, Gdy 
wraz z jednym ze swych wybitnych 
kolegów przechodził drogą leśną 
nadjechała furmanka chłopska. 

Jadący na niej chłopek, powitał 
profesora serdecznem „Dzieńdobry 
panu, panie profesorze”, wymienia 
jąc jego nazwisko. 

— To się nazywa popularność! 
Gratuluję panu, jak najserdeczniej 
Jestem zdumiony —- zawołał kolega 
lekarz. 

Profesor zadowolony z pochwały 
zbliżył się do chłopka i zapytał go 
iak się nazywa. 

— Kasper Bratro brzmiała 
odpowiedź uradowanego chłopka. 

— Tak, tak — rzekł słynny le 
karz namyślając się, — 0 ile się 
nie mylę operowałem was przed 
kilkoma laty w mej klinice? 

— To nie, — zaśmiał się chłopek 
ra całe gardło — ale operował pan 
moją starą, która zaraz po operacji 
umarła. 

IE 


Ludność z Le Puy wybrała swym 
posłem inż. Archera.  Zajmie on 
miejsce sławionego dziwaka Fili- 
herta Besson, pozbawionego man- 
datu przez izbę i ukrywającego się 
przed policją fracusską. 

Archer jest godnyu następcą 
Bessona. Jest taksamo ekscentrycz 
ny, z tą tylko różnicą, że podczas 
gdy Besson tryskał humorem, ten 
bierze wszystko, a przedewszyst- 
kiem samego siebie — bardzo serjo. 

W wywiadzie prasowym oświad 
czył z całą powaga: „Mam za sobą 
Besson i ja całą Francję, zaraz po 
zebraniu się izby Sprowadzę na 
Plac Zgody miljon osób. Besson 
przybędzie samolotem i spadnie z 
nieba”. 

„.„Moja proklamacja do narodu 
po objęciu władzy dodaje p. 
Archer — wzbudzi powszechny en- 
tuzjazm. Nażychmiast dyskutować 
będę na równej stepie z Hitlerem i 
Mussolinim. Przyjmiemy „Europę“ 
jako wspólną walutę. Hitler i Musso 
lini przystąpią do „federyzmu”. Jesi 
to jedyne rozwiązanie. A ja zosta- 
nę ogłoszony prezydentem sfedero- 
wanych Stanów Europy”. 

Inż. Archer wierzy w to, co mówi, 
co dziwniejsze jednak, także wybor 
cy mu uwierzyli, skoro wybrali go 
ra posła. 


WNKECNI MORE 
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śmiełony Á trochę qfrzerażony 
wielką ilością rozmaitych groź 
nie wyglądających aparatów i 
przyrządów, które czynią wra 
żenie raczej sali operacyjnej, 
niż przybytku, gdzie mamy po 
prawiąć swą urodę. A więc 
tak wygląda laboratorjum pię- 
kności, do którego wejść mo- 
żna ze zmarszczkami, piegami, 
brodawkami i innemi niemiłe 
mi ozdobami twarzy, aby po 
odpowiedniej porcji tajumni- 
czych zabiegów wyjść z gła- 
dziutką cerą i przefasonowa- 
ną fizjognomją. 


Informowani uprzejmie 
przez dyrektora instytutu ko- 
smetycznego, poznajemy prze- 
znaczenie poszczególnych apa- 
ratów i przyrządów. A więc 
aparaty do różnego rodzaju ma 
trysków wód mineralnych, do 
kąpieli twarzy, prysznice, roz- 
pylacze, lampa Vitalux do na- 
grzewania (odmiana lampy 
kwarcowej). Oto aparat galwa 
nizacyjny do usuwania nad- 
miernego owłasienia. 

— I taką igłę pakuje słę w 
ciało, ażeby prąd niszczył ce- 
bulkę włosa? Toć to pewnie 
piekielnie boli; 


— Boli, ale nie piekielnie. 
Jest to zabieg żmudny, gdyż 
trzeba oddzielnie niszczyć każ 
dą cebulkę, ale daje najlepsze 
wyniki w tym zakresie. Boleś- 
niejsze, widzi pan, cierpienia 
sprawia ten oto kanteryzator: 
aparat do wypalania. Tutaj 
stosujemy już lokalne znieczu 


| OZZIE O Z O 


kował, a ponadto takie błyski 
w oczach, jakby ktoś znokau- 
tował mnie solidnie. Przyje 
mniejszy już jest aparat do od 
chudzania, t. j. pas, poruszany 
elektrycznością, który, jak 
mnie uświadomił uprzejmy in 
formatror, „wydusza tłuszcz, 
przyspiesza krwiobieg, nadaje 
ciału rytmiczne drgania; po- 
prawią trawienie“, Mimo 
wszystko po kilku chwilach 
miałem dosyć tej  trzęsionki. 
Jak to dobrze, że nie grozi mi 
odchudzanie! r 


 Wybirawszy fotey możliwie 
odległy (na wszelki wypadek) 
od aparatów, budzących przed 
operacyjne  dreszczyki, słu- 
cham z zainteresowaniem ob- 
jaśnień dyrektora instytutu ko 
smetycznego. Elegancki i kul- 
turalny pan (nawiasem mó- 
wiąc — były wysoki urzędnik 
administracyjny) opowiada z 
zamiłowaniem o arkanach ko- 
smetyki: 


— Proszę wierzyć, że twarz 
to jest lustro, w którem odbija 
ja się wszystkie nasze niedo- 
mogi wewnętrzne, częstokroć 
wcześniej, zanim choroba daje 
znać o sobie w inny sposób. 
Dlatego też kosmetyka łączy 
się ściśle z medycyną i bez 
niej nie mogłaby istnieć. Na 
czele instytutu kosmetycznego 
stoi lekarz - dermatolog, z któ 
rym współpracuje internista, 
chirurg, oraz kierownik labo- 
ratorjum, doktór chemji i dok 
tór medycyny w jednej osobie. 


| Ponadto w razie potrzeby, ko- 
| rzystamy z pomocy lekarzy in 
| nych specjalności, jak ginekolo 
gów, neurologów i t, d. 

— Czy każda  klijentka, 
względnie pacjentka, jest ba- 
dana przez lekarza? — pyta- 
my, 

— Zasadniczo tak, z wyjąt- 
kiem naturalnie wypadków, w 
których idzie nie o wyleczenie 
choroby skóry, lecz poprostu o 
zwykłą pielęgnację, choć i tu 
często opinja lekarza, co do 
możliwości stosowania {ych 
czy innych zabiegów może 
być niezbędna. Najpierw je- 
dnak każda nowa pa- 
cjentka badana jest przez kie- 
rowniczkę działu kosmetyczne 
go. Jeżeli dolegliwość skóry 
nie budzi najmniejszych wąt- 
pliwości co do swego charak- 
teru, nie wzbudza podejrzeń 
co do głębszych wewnętrznych 
przyczyn choroby, ponadto zaś 
stan fizyczny pacjentki nie wy 
wołuje żadnych zastrzeżeń, kie 
rowniczka działa kosmetyczne 
go zarządza odpowiednie zabie 
gi, udziela wskazówek, jednem 
słowem, rozpoczyna  kuracjęj 
którą w toku jej trwania ak- 
ceptuje później lekarz - derma 
tolog. W wypadkach poważ- 
niejszych, lub bardziej skom- 
plikowanych — kieruje się pa 
cjentkę odrazu do dermatolo- 
ga, a następnie w miarę potrze 
by do innych specjalistów, dla 
ustalenia przyczyny choroby i 
ogólnego stanu zdrowia pa- 
cjentki. Dopiero po ustaleniu 
przyczyn, które wywołały nie- 
domogi skóry, Uozpoczynamy 
leczenie: wewnętrzne — dła u- 
sunięcia przyczyn choroby, ©- 
raz zewnętrzne — dla nsunię- 
cia jej skutków. 


Gen. Linsingen przywrócony do łask.. po śmierci 


Istnieją jeszcze niespodzian= | 
ki w Trzeciej Rzeszy, wyraź- 
nc kpiny z ustaw rasistow- 
skich i praw krwi Właśnie w 
tych dniach odbył się po raz | 
ostatni pogrzeb państwowy dla 
niearyjczyka, przyczem uczczo | 
no zmarłego generała, którego | 
w ostatnich czasach wogóle 
nie chciano już brać na rachu 
nek heroizmu germańskiego. 
Dopiero jego śmierć skłoniła 
hitlerowców do tych liberal 
nych koncesji. 

85-letni generał von Linsin- 
gen. o którego działalności, ja- 
ko dowódcy armji podczas woj 
ny światowej rozpisują się te- 
raz obszernie gazety niemiec- 
kie, wychwałając niepomiernie 
wygrane przezeń bitwy, należy 
do tej klasy ludzi, którzy w 
kraju hitlerowskim przez noc 
stali się parjasami. Kiedy wy- 
kryto, że ten cesarski generał, 
którego nazwisko zaliczone zo 
stało do najsłynniejszych w sr 
mji, ma w swych żyłach ży- 
dowską krew, nie cofnięto się 
przed żądnem upokorzeniem, 
jakie mu można było zadać. 
Związki oficerskie z wyższego 


| 


Rewelacyina zniżka cen na okres letni! 


Na seanse o g. 4 i 6 wszystkie miejsca po 
Na późniejsze seanse ceny zniżone od 

AL JOLSON 
Dolores del Rio e 
Miljonowa wystawa. Przebojowe melodje. 


Ostatni dzień! 


rozkazu wykluczyły go ze swe 
go grona. W tym pełnym go- 
ryczy nastroju, ponieważ ten 
starzec rjrzał się nagle wykln- 
czonym ze społeczności, do 
której należał w ciągu całego 
swego Życia, generał Linsin- 
gen zdobył się na gest pogar- 
dliwy. Starzec już wówczas 
84-letni podkreślił tragikomicz 
ność sytuacji, zwracając się do 
żydowskiego związku frontow- 
ców z listem: „Ponieważ zosta 
łem mianowany żydem, proszę 
o przyjęcie mnie w poczet 
członków waszego związku”. 
Dopiero po śmierci wybacza 
ją hitlerowcy generałowi jego 


od l-go do 10-go 


Union Lloyd, Warszawa 


Trzeci Festival Teatralny 


w MOSKWIE 


Wszystkie oddziały „ 


„wadliwe“ pochodzenie. Nasfa 
wienie hitleryzmu, aby wyko- 
rzystać wszystko dla cełów re 
klamowych, propagandy swe- 
go systemu, skłoniło i tym ra- 
zem nawet dc pominięcia para 
grafów aryjskich. Kanclerz po 
Ę aby nad grobem szefa 
i 


armji oddano salwę honoro- 
wą. Kompanje Reichswehry 
mogły maszerować w konduk- 
cie żałobnym. Generałowie salu 
towali _ szablami. Fałszywa 
krew została zapomniana, a 
| nawet sam minister propagan 
| dy, dr. Goebbels złożył kondo 
| lencje wdowie po generale von 
| Linsingen. 


września 1935 roku. 


Zapisy i szczegółowe informacje przes: 
wszystkie oddziały  ORBISU* 
ul. Marszałkowska 153, tel. 2-50-86, 

, Chmielna 44, tel. 6-32-24 


, w Warszawie „ORBIS* 


Wagons-Lits Cook”. 


zł. 


Ricardo Cortez 
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Każda pacjentka ma swoją 
kartę, na której wynotowany 
jest szereg danych, jakie trze- 
ba brać pod uwagę przy usta- 
laniu kuracji, a więc: wiek 
(prawdziwy), choroby we- 
wnętrzne przebyłe dawniej i o- 
beenie, cera, stan skóry, jakich 
używała kosmetyków, jakich 
powinna używać, jakie zabie- 
gi są wskazane * t. d. i t. d. 


Opowadanie przerywa wej- 
ście pacjentki Znana aktorka, 
słynna ze swej urody. Prze- 


mknęła mi przez głowę myśl, 
że spotkanie tutaj znajomego 
mogłoby być dla niej nieco że- 
nujące, odsłaniające fakgdyby 
kulisy jej piękności. Ale gdzież 
tam! Przywitała się swobo- 
dnie: 
: Pan także pacjent? 

— Oczywiście! —  zełgałem 
— mam lekki trądzik i już m 
go szczęśliwie usunęli. 

Przeszliśmy do sąsiedniego 
pokoju, gdzie słuchałem dal- 
szych wynurzeń dyrektora in- 
stytutu: 

Naszem zadaniem jest skie- 
rowanie na właściwą drogę 
pielęgnacji twarzy. Nie wszy 
scy zdają sobie sprawę z tego, 
że bodaj tylko używanie do 
mycia wody o niewłaściwej 
dla danej osoby temperaturze 
wywołuje poważne często dole 
gliwości skóry. Kto np. przy 
cerze tłustej używa zimnej we 
dy, lub gorącej przy suchej — 
musi mieć zmarszczki, pory, 
albo i gorsze dolegliwości. 

— Jakie skutki może pecią- 
gnąć za sobą niewłaściwe nży 
wanie wody stwierdza wypa- 
dek z jednym z naszych pa- 
cjentów. Człow*ek ten 
tracić pamięć. Leczono go róż- 
nymi sposobami — wszystko 
na nic. Wreszcie dowiedzieliś- 
my się, że codziennie rano mo 
czy włosy zimną wodą. Pole- 


ciliśmy, aby tego zaprzestał, 
po kilku tygodniach wróciła 
mua pamięć. 


— Również stosowanie ko- 
smetyków wymaga wielkiej o- 
strożności, gdyż poszczególne 
składniki pewnych Środków 
kosmetycznych mogą być dla 
danej osoby wybitnie szkodli- 
we. Z dużem zadowoleniem po 
witać należy zarządzenie 
władz, które ustala, że każdy 
preparat kosmetyczny musi 
być zaopatrzony w dokładną 
receptę. Wejdziemy wreszcie 
na właśsciwą drogę leczenia 
skóry, zerwiemy ze szkodliwą 
tajemniczością... E 

— Z jakich sfer rekrutuja 
się klijentela salonu kosme- 
tycznego? i 

— Ze wszystkich; mamy pa 


cjentki z t. zw. najwyższych 
sfer i z pośród najszerszych 
mas 

-— A mężczyźni poddają się 
często zabiegom  kosmetycz- 
nym? — pytam na zakończe- 
nie. 


= Stanowią przeciętnie oko 
ło 20 proc. naszej klijenteli, a 
w poszczególne dni — nawet 
Q0 proc. Przeważnie przycho- 
dzą po porady w sprawie wło- 
sów, choć zdarzają się często i 
inne dolegliwości skóry. 
Stepp. 
Ki ZETA 
SEEREN 
Pomimo lata 
kino nasze 
wyświetla 


największe 
przeboje 
sezonu ! 
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Hadam tto 


NOCNE DYŻURY APTEK, 
Dzis w nocy dyżuruja zastępujące 
apteki: Suke. M.  Kasperkiewicza 
Zgierska 54); Suke. J. Sitkiewicza 
Kopernika 26); J. Zundelewicza 
(Fiotrkowska. 25) S. Bojarskiego i 
w. Szata (Przejazd 19); M. Lipca 
(Piotrkowska. 198); A. Rychtera i 
Ir LŁobody (11 Listopada 86). 


Pamiętaj o Loterii! 


Już w najbliższych dniach roz- 

pocznie się ciągnienie 1-ej kla- 

sy wielkiej rewelacyjnej 33-ej 
Loterji Państwowej. 

Kto nie posiada ieszcze 


losu, niechai pospieszy 
z kuonem! 
Największa w Łodzi kolektura 


N. Jatka 


Piotrkowska 22 i 66, Nowomiejska 1. 


POBÓR ROCZNIKA 1915. 
W dniu dzisiejszym przed komisją 
poborową nr. 1 (Pierackiego 18) 
stawićfgie winni mężczyźni urodze- 
ui w roku 1914, zamieszkali na te- 
renie XI komisarjatu policji o na. 
„wiskach, rozpoczynających się od 
liter K, Ł, M, N. Przed komisją po- 
borową nr. 2 (Piotrkowska, 165) 
stawić się winni 
tocznika z obrębu XIV komisarjatu 
v nazwiskach na litery R, T, U, W, 
VA 

NOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁO 
WE, — Urząd przemysłowy I instan 
eji przy zarządzie miejskim zatwier 
dził na ostatniej rozprawie komi- 
<yvjnej cały szereg nowych przed- 
siębiorstw przemysłowych w Łodzi. 
M. in. udzielono zezwoleń na otwar 
tie 4 mechanicznych pończoszarń, 
1 fabryki swetrów, 1  wytwćrni 
skarpetek, 1 wytwórni wyrobów 
Hoczonych, 1 fabryki watoliny, 1 
wytwórni nici chirurgicznych, wy- 
twórni zeszytów, wytwórni szpilek 
da włosów, nawijalni nief, wytwór- 
ni skrzyń drewnianych, 1 szlifierni 
szkieł optycznych, zakładu stolar- 
skiego, 1 mechanicznej ślusarni, 1 
fabryki soków, 1 tkalni itp. 


MIEJSKA BIBLJOTEKA PU- 
BLICZNA. — Poczynając od 17 
b. m. do 31 sierpnia r. b. t. j. w okre 
sie wakacyjnym, miejska bibljoteka 
publiczna (Andrzeja 14) czynna bę- 
dzie w godzinach od 1 po poł. do 8 
wiecz., a w soboty od godz. 10 rano 
dc 2 po poł, 


I miejska wypożyczalnia książek 
i czytelnia pism dla dorasłych (Ro 
kicińska 1) po dłuższej przerwie, 
spowodowanej remontem, została 
znów otwarta i czynna jest prócz 
subót, niedziel i świąt od 4-ej po 
poł. do 9-ej wiecz. 


(irand-Kino no 
TA wio i dni nastepnych! 


Nadprogr.: Aktualności Pata 
Początek o godz. 4-ej 


Lapiiol 


Nadprogram: < 
Znakomite dodatki 
Początek w dni powszednie 


o 4.30, w soboty i niedziele 
12.30. 


poborowi tegoż |y 


Zgodnie z naszą zapowiedzią, 
odbyło się w lokalu okręgowej 
komisji związków zawodowych 
(Narutowicza 50), nadzwyczajne 
zebranie rady delegatów fabrycz 
nych, skupiającej przedstawicie- 
li przeszło 400 zakładów przemy 
słowych naszego miasta. 

Jako główny referent wystą 
pił na zebraniu przewodniczący 
klasowego związku robotników 
przemysłu włókienniczego, 

poseł Antoni Szczerkowski. 
Wygłosił on na wstępie dłuż- 
sze przemówienie, w którem 
scharakteryzował sytuację poli- 
tyczną i ekonomiczną w kraju, 
poczem przeszedł do krytyki sa- 
mego projektu nowej ordynacji 
wyborczej. 

Po referacie i dyskusji, zgro- 
madzeni delegaci fabryczni przy 
jęli rezolucję protestacyjną i 
uchwalili ogłosić w całym prze 
myśle włókienniczym Łodzi i o- 
kręgu łódzkiego jednodniowy 
strejk protestacyjny przeciwko 

nowej ordynacji sejmowej. 

Po załatwieniu tej sprawy, wy 
głoszono na radzie delegatów 
dłuższy referat na temat sytua- 
sji w samorządzie łódzkim. I tę 
sprawę referował pos. Szczerkow 
ski. Zobrazował on dotychczaso- 


M 
„plon“ działalności obozu naro- 
dówego w radzie miejskiej, wy- 
rażający się rannymi i poturbo- 
wanymi. 
Zanalizował następnie rezultaty 


Ea plenum rady, wskazując 


na walkę, prowadzoną przez en- 


|deków z najbardziej zasłużone- 


mi placówkami kulturalnemi Łe 
dzi, 


Te 
Miliony 


widzów całego świata 


domagały się ukazania 
znów razem na ekranie 


Janet Gaynor 
i Ches Farrella 


w następnym programie 
kina „EUROPA“ 


ta ulubiona para ko- 
chanków wystąpi w naj- 
nowszym filmie 


Zmiana serc 
MAEGZTEŁ 


Oto pytanie, 


Robotnicy potepiają endecje łódzką 


Rada delegatów fabrycznych przeciwko projek- 
towi ordynacii wyborczej do seimu 


jak z teatrem polskim i wszech- 
nicą, wreszcie podkreślił z naci- 
skiem, że endecja, która w okre- 
sie przedwyborczym 
dawała robotnikom „kiełbasę 
wyborczą“, obiecując im złote 
góry, głosowała przeciwko za- 
ciągnięciu kredytów na prowa- 
dzenie robót publicznych i za- 
trudnieniu bezrobotnych, prze- 
ciwko odszkodowaniu za godzi- 
ny nadliczbowe  (remuneracji), 
oraz przeciwko warsztatom 
miejskim. 

Jest to szkodliwa działalność, 
która może miasto narazić na 


nieobliczalne szkody. To też na- 
kazem chwili jest energiczna 
walka z czarną reakcją endecką 
w Łodzi. 

Po dyskusji, w której zabiera 
li także głos radni socjalistyczni, 
rada delegatów przyjęła rezolu- 
cję następującej treści: 

„Zebrani delegaci fabryczni 
związku klasowego stwierdzają, 
że stosowany teror i napaści 
przez obóz narodowy na rad- 
nych socjalistycznych w radzie 
miejskiej Łodzi jest przejawem 
reakcyjnych metod nacjonali- 
stycznych i ma na celu zaciem- 


przysługuje tylko osobom studjującym 


Władze administracyjne i 
wojskowe otrzymały okólnik 
min. spraw wojsk. w sprawie 
odroczeń służby wojskowej o- 
sobom odbywającym studja.— 
Odroczenia te  dotychcząs u- 
dziełano do 23 roku życia, 
przyczem zdarzały się wypad- 
ki przerywania nauki przed u 
pływem tego okresu. 

Nowy okólnik mówi, że oso 
by, które przerwały studja, a 


mimo $%o nadal korzystają z od 
roczenia 4  niezawiadamiania 
odnośnych władz pociągane bę 
dą do odpowiedzialności kar- 
nej z mocy art. 101 ustawy a 
powszechnym obowiązku służ- 
by wojskowej. 

Osoby ukarane za podobne 
wykroczenia tracą prawo do 
dalszych ulg i zostają wcielo- 
ne do formacji przed upływem 
okresu odroczenia. (a) 


$pecialista od obligacji 


Oszust posiedzi 3 i pół roku w więzieniu 


Przed sadem grodzkim w Łodzi 
odpowiadał za oszustwa Franciszek 
Zawadzki. 

Zawadzki podając się za przedsta 
wiciela Krakowskiego Banku Spół- 
dzielczego zgłosił się do Anny Za 
jąc przy ul. Wolborskiej 9 w dniu 
20 lutego r. b. i oświadczył, że przy 
był celem zamienienia wycofanych 
z obiegu obligacji, Zostawił pokwi- 
towanie, stanowiące czasowy do- 
wód zastawu obligacji i ulotnił się 
Okazało się, że pokwitowania są fał 
szywe. W ten sposób wyłudził obli 
gacji na 200 zł. 


W identyczny sposób Zawadzki 
wyłudził od Henryka Migdała w dn, 
10 marca r. b. obligacji na 400 zł. 
oraz od Izaaka Poznańskiego w dn 
30 kwietnia r. b. obligacji na 250 zł 

Przy tym ostatnim występie zo 
stał jdnak zatrzymany i osadzony 
w więzieniu. 

Na rozprawie okazało się, że Za 
wadzki poprzednio za różne oszu 
stwa był już kilkakrotnie Karany 

Sąd po naradzie wydał wyrok, na 
mocy którego Franciszek Zawadzki 
skazany został na 3 lata i 6 miesie 
cy więzienia. (a) 


LASIN 
Człowiek 


„MIóry Sprzedaj 


pm 


Dziś i codziennie! 
GERE FFCIESZ 3 WEZIZTTCAD "FED 
pocz. o godz. 4-ej 


Dramat filmowy wg. 
Jean Barta 


powieści 


Ceny miejsc znacznie zniżone od 1.09 


Kto zabił: ŻONA CZY KOCHANKA? 


dookoła którego osnuta jest treść sensacyjno-erotycznego filmu p. t. 


Niebezpieczny 


nienie istotnych zadań rady micj 
skiej, eo jest wysoce szkodliwe 
dla gospodarki miejskiej, a prze- 
dewszystkiem dla interesów sze- 
rokich mas pracujących. 

Zebrani protestują kategorycz 
nie przeciwko łobuzerskim na- 
paściom na radnych socjalisty- 
cznych i oświadczają gotowość 
stanięcia w ich obronie i odpar- 
cia ataków szowinistycznych 0- 
bozu narodowego“. 

Po uchwaleniu tej rezolucji, 
zebrani jeszcze raz wrócili do 
kwestji strejku protestacyjnego 
przeciwko ordynacji sejmowej. 
Chodziło bowiem o ustałenie je- 
go terminu. (G) 


| 2 taohan) karty | |_8_talohaej karty | 


Tydzień właśnie mija od żałobnej 
daty oddania przez szerekie sfery spo- 
łeczeństwa łódzkiego ostatniej posłu- 
gi b. p. Leopoldowi Landsbergowi, zna 
nemu przemysłowcowi i wielce zasłu- 
żenemi prezesowi T-wa „Bykur Cho- 
lim“ i komitetu „Uzdrowiska“, 

B. p. Leopold Landsberg był ezoło- 
wą postacią wśród ludzi, dla których 
służba samaryłańska była najwyższym 
nakazem wzniosłego serca, Na stano- 
wisku prezesa wyżej wzmiankowa- 
nych towarzystw Świecił najpiękniej- 
szyi przykładem wielkiej ofiarności, 
samozaparcia i głębokiego współczu- 
cia człowieczej niedoli. 

Urodzony w Tomaszowie, spędzi! 
długie pasmo lat swego życia w Łodzi. 
Z życia tego wybrał dla siebie tylko 
jeden cel, jedna dziedzinę: niesienie 
pomocy bliźnim i nieszczęśliwym. 

I szlachetnemn celowi temu oddał 
się bez zastrzeżeń, apostołując innym 
do ostatniego dnia swej doczesnej wę- 
drówki. 

Nic też dziwnego, że śmierć b. p. Læ 
opolda Landsberga wywołała nietylke 
głęboki ból u najbliższych lecz rów- 
nież szczery żal wśród towarzyszy pra 
cy, kolegów, przyjaciół i tych sree 
kich mas, które widziały w Zmarłym 
symbol najszczytniej pojętego hama- 
nitaryzmu. 


Zmarłego uezcili w gorących sło- 
wach na cmentarzu dr. Braude, p. Zy- 
gmunt Kahan, honorowy sekretarz 
„Bykur Cholim* i komitetu „Uzdrowi 
ska, 

Pozatem wygłosili jeszcze przemó- 
wienia żałobne dr. Helman w imieniu 
Tow. Human. „Bnej Brith“, dr. War- 
szawski w imieniu ordynujących le- 
karzy T-wa „Bykur Cholim* oraz je- 
den z przebywających obecnie w „U- 
zdrowisku* rekonwalescentów. 

Śmierć b. p. Leopolda Landsherga, 
winna nietylko okryć szerokie sfery 
żałobą, lecz powinna też przypomnieć 
żyjacym, iż dobre uczynki są wiecz- 
nym pomnikiem życia i że obowiąz- 
klem tych wszystkich, którym pamięć 
b. p. Leopolda Landsberga na zawsze 
pozostanie droga, jest iść śladem Zmar 
łego i serce ludziom okazywać. 

Najmilszym dla ducha Zmarłego n- 
czynkiem będzie okazanie pomocy To 
warzystwu „Bykur Cholim* i komite- 
towi „Uzdrowiska“ mającym tak chlub 
ne dowody swej pożyteczności, 

Za wszystko dobre bliźnim uczynia- 
ne, niech Zmarłemu ziemia lekką bę- 
dzie. 


lirt 


W rolach głównych: Myrna Loy i William Powell 


Dziś prezeniujęmy ! 


zemsta p 


Frapujący dramat sensacyjny z życia świata podziemi. Reżyserował Edgar Selvy. 


Wspaniały, 


pełen napięcia film, osnu- 


ty na tle powieści 


Edgara WALLACE'A p. t 


W rolach główn, 


Robert Montgomery, Elżbieta Allan, Lewis Stone 


14 VI- „GEOS PORANNY" — 193% 


Dnia 12-go b. m. zmarł w Warszawie 


Dr. STEFAN HERSTEIN 


członek Zarządu naszej Spółki. 


W przedwcześnie Zmarłym straciliśmy oddanego sprawom 
doradcę o nieskazitelnym charakterze. 


Cześć Jego pamięci. 


ZARZĄD 


Nr. 161 


naszej „firmy. i doświadczonego 


Towanystwa Wyrobów Pytotowych 1 Bianych JAKÓB MIRSZBERG i WACTTŃSK, p. Att. 


/asserman nie wystarcz: 


aby z całą pewmością posławić 
$pecjalme wywiady „Głosu Porannego“ z wybitnymi lekarzami ko 84 


Weczorajsza wiadomość „Gło | analizy, znając i badając cho- 


¿u Porannego“ p. t. „Niebez- 
pieczna ubezpieczalnia*, opisu 
jaca perypetje pewnego łodzią 
nina, który nie mógł ustalić czy 
jest chory na syfilis, czy nie, 
ponieważ zdania lekarzy pry- 
watnych, do których się zwró- 
cit i ubezpieczalni 4połecznej 
były różne, wywałała zrozu- 
miałe zainteresowanie. 

Pacjent ów był badany w u- 
bezpieczalni ï surowicę jego 
krwi przesłano do badania szpi 
talowi im. Mościckiego. Tu u- 
stalono reakcję dodatnią i œ 
znajmiono pacjentowi, że jest 
chory. Zkolei klijent ubezpie- 
czalni zwrócił się do kilku le- 
karzy prywatnych, ci przesłali 
krew do badania i wyniki były 
ujemne. Powtórne badanie w 
ubezpieczalni znów dało wyni 
ki dodatnie. W ten sposób, po- 
siadając aż osiem różnych ana 
liz i wyników, pacjent ów nie 
mógł w żadem sposób stwier: 
dzić, czy jest chory, czy nie, a 
gdy skonstatował, że jest zdrów 
zamierza skarżyć ubezpieczał: 
nię łódzką. a 23 

By wyczerpać tę absorbnjącą 
szeroki ogół sprawę, zwróciliś- 
my się w dniu wczorajszym 
do szeregu łekarzy łódzkich, 
którzy rzucili nieco światła na 
tę zagmatwaną zagadkę. 

Przedewszystkiem odwiedzili 
śmy Państwowy Zakład Hygje 
ny przy ulicy Gdańskiej 44, 
gdzie przyjął nas -kierownik 
tej instytucji, P. DR. ZAŁĘSKI. 

— (zy zdaniem pana dokto- 
ra mogą istnieć wypadki sprze 
cznych wyników analizy krwi 
na lues? 

— Owiszemę wypadki takie 
mogą się zdarzyć — mówi dr. 
Załęski. Gałe nieporozumie- 
nie, opisywane przez panów, 
wynikło 
na tle 
u 


praktykowanego tylko 
nas zwyczaju wręczania a- 
nalizy pacjentom. 
Zagranicą takie wypadki nie 
mają miejsca i dlalego nie sty- 
szy się o podobnych rewela- 
cjach. Tam lekarz wręcza wy- 
niki analizy lekarzowi. 
Państwowy zakład 
po dokonaniu analizy. 
posiada dostatecznych 
to do przebiegu choroby pa- 
cjenla, czy też dolegliwości, 
dawniej przebytych, opatruje 
blunkiety 
ną pieczątką, 


hygjeny. 
gdy nie 
danych 


która mówi: 

nia do rozpoznana kiły, 
n ile pacjent 1) nie ma objawów 
klinicznych, 


cznie, 


3) nie był już leczony na ki-| 


łę*. 


» wynikami specjal, 


rego, może już ustalić, czy po- 


nie. 


lić? 
— Owszem, 
gdyby lekarze wypełniali, tak 
jak powinni, biankiety z wnios 
kami na badanie krwi, 
mając odpowiednie dane, mo: 
żnaby na podstawie wyników 
analizy usłalić z pewnością 
czy mamy do czynienia z kiłą, 
— A więc lekarze zaniedbu- 
ją tę sprawę? 
— Poniekąd! Lekarze powin 


dy nie byłoby nieporozumień. 
A takj sprawa niepotrzebnie 
się komplikuje. Pacjent otrzy 
muje analizę do własnych rąk. 
Oczywiście czyta ją. 

Gdy zobaczy jeden bodaj do- 


Ostatnio padły u nas: 


zł. 300.000 2 5% 


oraz wiele, 
wiele po 


i Z O Z O Ów 00000000000000%00000000000000000000000000000000000ww www 


datni znak, który Oczywiście 
nie może decydować o choro- 
bie, zaczyna szałeć: 
leci do innej kliniki, radzi się 
kilka odrazu lekarzy. W innej 
pracowni badają jego krew za 
pomocą innych antygen i oczy 
wiście wynik jest inny. Tu u 
żyto reaktywów czulszych i pe 
kazał się jakiś plus, gdziein- 
dziej mniej czułych i analiza 
Oczy 
się w 


wykazała same minusy. 


wiście  nieorjentujący 


tych sprawach pacjent jest o 
| purzony: „Jakto, jestem ehory 
czy nie?“ 


Praktyka wykazuje, że 
ludzie, którzy przebywali w ży 


|kaźne, a szczególnie gruźlicę, 


biety w ciąży i karmiące czę- 


| sto otrzymują przy badan:u | Oczywiście to nie było dostate- 
.2) nie jest obciążony dziedzi | krwi na syfilis wynik dodatni. czna podstawą do męczącej fi- 


a nie są chorzy. 


Dla ustalenia kiły tylko na 


| odczynie Wassermana nte nw | 


| 


dejrzenie kiły było słuszne, czy | zn. daje wyniki pozytywne nie 


— A panowie nie mogą usta | kami luesn. 


ni konsultować się z nami, wte | 


MILJONEREM 


zostaniesz, kupując los w najszczęśliwszej kolekturze 


I Litman 


Pioirkowska 32 


zł. 300.000 
50.000, 15.000, 10.000, 5.000 i t. d. 


Ciągnienie już 19 czerwca r. b. 


| 


czyn biologiczny, a nie chemi- 
czny. Nie jest specyficzny, t 


tylko w zetknięciu się z zaraz- 


— Jak zdaniem pana dokta- 
ra było w tym konkretnym 
przypadku? 

— Poprostu pierwsza analiza 
wykazała prawdopodobnie wy 
nik chwiejnie dodatni. t. zn. 

jeden, czy dwa plusy. 

Druga, przy której użyto 
mniej czułych reaktlywów nie 
pokazała żadnych płusów, z 
trzecią było to samo, a czwarta 
znów przy silniejszych anłyge- 
nach stworzyła pewne wątpli- 
woślci.| Ponieważ wyniki były 
sprzeczne, należało poddać 
krew różnym badaniom, wyni- 
ki zsumować zbadad objawy 
czysto kliniczne i wtedy można 
było ustalić, że pacjent nie jest 


na Nr 


26.014 


chory. Ponieważ jednak otrzy- 
mywał on wyniki analiz za kaž 
dym razem inne, żył w niepew 
ności co do stanu swego zdro- , 
wia. 

— (o trzeba robić, by podo: 
bne wypadki nie powtarzały 
się? 

— Przedewszystkiem zacho- 
wać tajemnicę wyniku badań. 
Miałem wypadek, że jeden 2 | 
pacjentów. który przeczytał, |> 
że wynik analizy jest dodatni, 
chciał sobie życie odebrać! 

Kiła musi być stwierdzona 
ponad wszelką wątpliwość, by 
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— 


| ją zacząć leczyć. Nie może wy- 


ciu jakieś cięższe choroby za- | padek. gaz 
| od r. 19 
„Powyższy wynik nie upoważ- chorzy na malarję, tyfus plami | cjenta na kile dlatego tylko, że 
|sty, czy szkarlatynę, oraz ko- | kiedyś analiza wykazała jeden 


starczyć podejrzenie. Znam wy 


20 leczono pewnego pa 


plus. 


zycznie į jeszcze bardziej psy- 
chicznie kuracji. 
Lekarze ze swef strony 


po 


Lekarz.-otrzymawszy wyniki! żna polegać. Jest to bowiem od winni bardziej dbać a wypeł- 


hr STY 


a 


nianie Kart z wnioskami do «-| bec łego zdrów. 


naliz! 
Zkolei zwróciliśmy się do 
shanogo wenerołoga, DR, NEU- 
MAREA. 


czy ten głośny wypadek z pa: 
cjentem ubezpieczalni? 
— Uważam, że 


Nie może mieć pretensji Tło w 


cała sprawa została wyolbrzy- | niła nam w sposób popularny, 


miona, 

Medycyna zna czeste wypad- 
ki, gdy robione w różnych o- 
kreąach czas analizy, bodaj 
dzień po dniu, dawały różne 
rezultaty. Obowiązkiem leka- 
rzą wenerologa, do którego 
zjawia się pacjent z jakąś dole- 
gliwością z zakresu jego spe- 
cjalności, jest w pierwszym 
rzędzie wykluczyć możliwość 
syfilisu. W tym celu bierze się 
krew do analizy. Gdy 1-sza ta- 
ka analiza wykaże najdrobniej 
sze bodaj możliwości istnienia 
zarazków luesu, analizę należy 
powtórzyć, a następnie 
zastosować Środki t. zw. pro- 

wokujące, 
t į zastrzyki z bizmutu etc— 
Po takiej“ prowokacji często 
się zdarza, że analiza wykaże 
jaż zdecydowane zarazki kiły 
i pacjent musi się leczyć. 

— Ale przecież znane sa wy 
padki, +` y 
po prowokacji niema wynikow 
pozytywnych, a pacjent mimo 

to jest chory? 

— Owszem, zdarzają się. ale 
wtedy decydują objawy klini- 
czne, jak owrzodzenie, opuch- 
nięcia gruczołów chłonnych i in 

Jest rzeczą powszechnie wia- 
domą, że e 
organizm ludzki wykazuje eza 
sem nieswoiste zahamowania. 

W takim stanie zrobiona a- 
naliza możć wykazać plusy, 
mimo, iż pacjent nie jest cho: 
ry na syfilis. Dlatego analizy 
musżą być powtarzane i to 
przy różnych reaktywach. — 
W. medycynie takie nieswoiste 
zahamowanie nazywa się „nie 
swoisiem odchyleniem donpeł- 
niacza* i 
daje się zaobserwować nawei 
w wypadku, gdy człowiek spo 
żyje większą ilość alkoholu, a 

nawet po przejedzeniu. 

— (o pan doktór powie o 
konkretnym wypadku. jaki się 
zdarzył? 

— Uważam, że zarówno lė 


i| karz, jak į laboratorjum, są w 


norządku. 

Lekar zaobserwował obja- 
wy, mogące nasinąć podejrze- 
nia kiły, skierował krew pa- 
cjenta do analizy. Pierwsza wy 
kazała w pewnym stopniu słu- 
szność podejrzeń, druga odrzu | 
ciła je. Zastosowano Środki 
prowokujące i analiza dała wy 
nik mjemny. Pacjent jest wó- 


naukową stronę badań i analiz 
i wskazała na możliwość zt 
cznych wyników. a 

ip. 
swezegółnych anali — mów? 
dr Ścieślińska — wynikają już 
z samej istoty odczynu Was- 
sermana. Jest to 
odczyn złożony, na który skła 

da się 5 odczynników,  ! 
z których aż cztery pochodzą 
od istot żywych. Już sam ton 
fakt mówi, że mogą istnieli 
różnice, jak istnieją one zaw- 
sze w każdym żyjącym organi 
zmie. 

Sam odczyn Wassermana niu 
wystarczy na stwierdzenie isll= 
nienia kiły. Ani wyniki dodat- 
nie analizy mie mówią napew 
no, že damy osobnik jest ebo- 
ry na kiłę, ani analiza ujem- 


na nie stwierdza kategorycznie 


że w organiźmie niema zaraz- 


ków syfilisn. „aoi j JOY 
Dopierc wyniki analizy, & 
więc badań serologicznych, w. 


zestawieniu ze spostrzeżeniami 
klimcznemi daje pełny obraz: 

Wielu bardzo poważnych m: 
czonych zastanawia się i pra- 
cuje nad kwestją różnic wyni- 
ków anal:z, lecz 
dotąd vie stworzeno metody 

cafhawicie jednostajnej. 

Trudrość sprawia tn, jak jos 
zaznaczyłam, fakt, iż do odczy: 
nt Wassermana używa się su- 
rowie istot żyjących. Bierze 
się surowicę świnki morskiej, 
królika, uodpornionego krwin- 
kami laraniemi, krwinki bara 
nie cisz krew badanego. Jas- 
nem jest. że szereg czynników 
wpływa potem na reakeję i ph- 
woduje różnice badań serologi 
'znmycł:, 

Jeżeli chodzi o konkrelny 
wypadek. o jakim panowie da 
nosili, tc wiem, że 
irzykretne badania krwi w KT 
nice na ul. Zagajnikowej dały: 
w dwuch wypadkach wynik 
calkowicie dodatni i raz słabo 

dodatni. 

Inne badania dały wynik w 


jenny, ale dopiero stwierdze- 

nie stanu klinicznego mogło 

| dać podpowiedź, czy dany pa- 
jest chory, czy nie, 


| jem 
| az jeszcze podkreślstm: 

lekarz nie może się opierać a- 
ni na samych badaniach klint 
cznych, ani na samej analizie, 
1 dopiero zostawienie daje mn 
| rękojmie prawdziwej diagnozy 
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i.p. Marja Lewartowiczowa 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu przedpogrzebowego na cmentarz starozakonnych odbędzie się dziś, 14. czerwea, 
o godz. 1l-ej popołudniu, o czem rvawiadamiają pozostali w nieutulonym żala 7 


Uprasza się o nieskładanie kondolencji 


Mąż, Dzieci, Synowa, Zięć i Wnukowie 
Ld 
a = = - a k aja KL A 7 
mietniki zatruwają powietrze || zabójca dyr. Kannenberga 
u stanie w dniu 25 czerwca przed sądem 


Władze winny się zająć kwestją usuwania śmieci z domostw |. Jak się dowiadujemy, w dniu | K. K. Grozi mu Kara śmierci. 


Niejednokrotnie juź poruszaliśmy 
arawe wywożenia Śmieci z domów 
tódzkich i konieczność zracjonalizo 
wania przestarzałego „furowego” 
systemu nsuwania nieczystości 2 
prcedwórza. Dotychczas jednak na- 
dał 
panują dawne, niezmienione sto- 

sutki, 
A przecież kwestja ta, wiecznie 
aktualna, specjalnie o tej porze, 
na wiosnę i w lecie, staje się wprost 
palącą. 9 

Upały sprzyjają szybkiemu roz- 
kładaniu się śmieci. Zaduch unoszą 
cy się wyukć! odkrytych wozów, 
kićre od wieczora przez całą noc 
wolno posuwają się ulicami miasta 
zatruwa powietrze na przestrzeni 

kilkuset metrów. 
Grotoskowy to naprawde widok, 
gdy nagle orzez spokojną, uśpioną 
ulice rozpoczyna się bieg nielicz- 
nych przechodniów. Nie trzeba na- 
wet badać przyczyny tego nagłego 
popłochu. Zgóry wiadomo — to 
nadjeżdża „wonna” furka, 
ciągnięta przez rachitycznego konia. 

Jeśli podobne wywożenie śmieci 
z wielopiętrowych, nowoczenych dò 
mów Łodzi, wydaje się plagą nie do 
zuiesienia, ećż dopiero mówić 0 8a- 
mych śmietnikach... w upalne dni 
i noce. 

Wóz ze śmieciami postoi przed 
domem, zanieczyści powietrze i od- 
jedzie. Z wiatrem, wolno wprawdzie, 
ale ulotnią się fatalne zapachy. By- 
ło to bardzo nieprzyjsmne, ale trwa- 
le niedłago. 

Natomiast śmietniki są czemś sta- 
lem, nieodłącznem od łódzkiego do: 


WGAEECUCEWZAGUKESESEGE 
Znawcy palą tylko 


gilzy „.OSMAN" 


OEE E rrea 


mu. W każdym domu jest śmietnik. 
Tylko, 'ż2 w jednym są lepsze, 
szčzelnięjsze. bardziej nowoczesne, 
W innych natomiast — 

są to zwykłe skrzytiie, ziejące 

okropnemi woniami, 

Od wiosny, z nastaniem łagod- 
nych, ciepłych dni takie złe 
śmietniki stają, się zmorą mieszkań- 
ców, zwłaszcza tych, którzy miesz- 
kaja w parterowych mieszkaniach i 
na niższych piętrach. 

Dla wielu lokatorów nadejście 
wiosny, a specjalnie zjawienie się 
lata związane jest z wieczną 
udreką. 

W mieszkaniu duszno ale 

okna nie można otworzyć, 
gdyż zaraz śmietnik daje znać o so 
bie. Głośne i liczne pretensje wno 
ezone przez lokatorów do dozorcy 
czy właściciela domu nie odnoszą 
z reguły skutku. 

Śmietniki są tak skonstruowane 
że umożliwiajs wydostawanie sią 
zapachów. Byłaby na to jedna rada; 

zmienić śmietniki! 
lecz m to nia zgodzą się właści: 
ciele domćw... 

Włądze łódzkie  przedsięwzięły 
już w swoim czasie walkę o 
rządkowanie sprawy śmietników j 
wywożenia nieczystości. Niestety, 
akcja nie skończyła się ezemś 
zytywnem i nadal śmietniki łódzkie 
są rozsadnikami miazmatów choro- 

botwórczych. 
Dalej zatruwają powietrze i... życie. 

Co pewien czas odbywa się kon- 
trola sanitarna domów przez orga- 
na Starostwa Grodzkiego często 


cztercwatkowe 


a= 


Tomaszów 


KRADZIEŻ NA ZABAWIE. 
Dwia przyjaciółki Domanowska 
Zofja (Graniczna 47) i Lisiewiczów- 
na Stefanja (Mireckiego 77) udały 
się w towarzystwie dwuch znajo- 
mych do mieszkania kawalerskiego 
na libację. Zabawa przeciągnęła się 


j 


JASTRZĘBIE ZDRÓJ 


Świetny wynalazek miesięcznych ut 
lopów w sezonie lelnim jest przezna- 
czony zarówno na wypoczynek, jak 
i na remontowanie organizmu nadwy* 
rężonego pracą i życiem wyłężonem. 

Jest na ziemi polskiej, na Śląsku 
Górnym, wspaniałe miejsce, łączące 
w sobie walory wypoczynkowe i lecz- 
nicze — Jastrzębie Zdrój, perła uzdro 
wisk śłąskich. 

Solanki radjoczynne jodobromowe, 
elektro- i hydroterapja, borowina i 
inne środki darzące zdrowiem podnisz 
czone organizmy, czynią z Jastrzębią 
Zdroju oazę zdrowia, zwłaszcza, że 
miejscowość ta jest prześlicznie poło 
żona u stóp Beskidów, a samo nzdro 
wisko leży w wielkim parku. Z roku 
na rok coraz większe rzesze szukają 
w Jastrzębie Zdroju zdrowia i sił; 
znajdują je tam obficie. 


do rana. Lisiewiczówna pozostawi: 
ła resztę tewarzystwa i poszła do 
domu. Na ulicy spostrzegła, że z to 
rebki zginęło jej 32 zł. Niezwłocznie 
zameldowała o tem policji. Wyde 
legowany posterankowy sprowadził 
całe towarzystwo do  komisarjatu 
gdzie przeprowadzono osobistą re- 
wizję, w wyniku której znsleziona 
u Domanowskiej ukryte pod biusto 
acszem 32 zł. Zatrzymano ją i spra 
wę skierowano do sądu. 


AWANTURNICA Z WARSZĄWY 

Na ulicy Antoniego przechodziła 
pijana kobieta i zaczepiała prze- 
chodnićw. Posterunkowy doprowa- 
dził ja do komisarjatu i tam osadzą 
ro ją w areszcie aż do wytrzeżwie 
nia. Pijaczka zaczęła się. jednak 
awanturować, wybiła w areszcie 
szyby i połamała pryczę. Po wyle 
gitymowaniu stwierdzono, że jest 
to Stefarja Gryszczak, stała miesz 
kanka Warszawy. W drodze admi 
nistracyjnej starostwo ukarało ją 3 
dniowym aresztem. 
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Wyjeżdżasz d0 


ZADZWOŃ TEL. 144-29, SKĄD OPAC, NAJSZYBCIEJ | pynktualna 


Palestyny! 


ZOSTANIE WYSŁANY TWÓJ BAGAŻ 


„PALEX”* Sp. z 0. o. 
„SYTNER' Nowomiejska 3 Tel. 144-29 


w Łodzi 


Warszawa, Królewska 49 


po | muzyki. kameralnej”, 


Lszkań prywatnych. 


| 6999065699 


wczorajszym na gospodarczem 
posiedzeniu sądu okręgowego , 
ustalony został termin rozpra- | 
wy przeciwko zabójcy dyrekto | 
ra Kannenberga, kierownika 
administracy jiłego firmy Kru- 
sche i Ender w Pabjanicach— 
Józefowi Tysiakowi. 'Tysiak 
stanie przed sądem w dniu 25 
czerwca, oskarżony z art. 225 
L4 


swieto 


nakłada się kary na właścicieli 
domów, którzy nie utrzymują 
swych posesji w stanie sanitarnym, 
Apelujemy więc do naszych władz, 
by zwróciły znowu baczną uwagę 
na sprawę wywożenia nieczystości 
i śmietniki. 

0090000090 604001 
Najodpowiedniejszy i najmilszy 
UPOMINEK 


dla 
MATURZYSTKI i MATURZYSTY 
to pióro wieczne 


nabyć je można już w cenie sł. 15 
Generalne Przedstawicielstwo 


A. J. OSTROWSKI S-cy 
PIOTRKOWSKA 55. 


Go usłyszymy dziś 
przez radjo? 


6.30 Gimnastyka i muzyka z płyt. 

12.15 Koncert orkiestry kameralnej. 

13.85 Koncert popularny (płyty) 

15.30 P. Czajkowski: Symfonja D- 
dur Nr. 3 (płyty) 

16.00 „Jedziemy na kolonje letnie", 
odczyt. 

16.15 Koncert ze Lwowa. 

16.35 Pogadanka dla chorych. 

16.50 „Kociak — Wacława Grubiń- 


skiego. 
17.00 Koncert z eyka , „Pięć wieków 


Święto Morza, ktćre liga morska 
i kolonjalna organizuje w bieżącym 
roku pod hasłem „budowy łodzi 
podwodnej im. Marszałka Piłsud- 
skiego we własnej stoczni” odbędzie 
się, podobnie jak w latach ubie- 
głych, w dniu 29 czerwca. 

Dla zainicjowania ukcji w tym 
kierunku odbyło się w dnin 12 czer. 
wca r. b, w sali rady miejskiej bar- 
dzo licznie reprezentowane przez 
przedstawicieli społeczeństwa łódz 
kiego posiedzenie organizacyjne wo 
jewódzkiego komitetu Święta Mo- 
rza. Zebranie zagaił prezes zarządu 
okręgowego ligi morskiej i kolo- 
njalnej wicewojewoda Potocki, zæ 
znaczająć w swóm przemówieniu, że 
tegoroczny obchód winien być 
szczególnie uroczysty zê względu | t 
na 15-ta rocznicę odzyskania wy- 
trzeża. Pierwotnie przewidywano 
jako naczelne hasło: „„Budujmy okrę 
ty we własnej stoczni“, jednakże 
w związku ze zgonem  "Marszntka 
Piłsudskiego, główny kamitet, wy: 
chodząc z założenia, że najgodniej 
szem nczczeniem pamięci wiclkiega 
Zmarłegc będzie wzmożenie wysił- 


17.30 Muzyka (płyty) 

18.00 „Piękno i brzydota miastecz- 
ka polskiego” — reportaż 

18.15 „Cała Polska śpiewa“ — audy- 
cja. 

18.30 Łódzka skrzynka ogólna 

18.45 Arje i pieśni w wyk. Grusz- 
czyńskiego (płyty) 

19.30 Recital fortepianowy Konat- 
kowskiej. 

19.50 Fragment z poematu Słowac- 


" 
pg: TE” (Sapa rado Ady Sari | KEW W kierunku wzmosnienta naszej 
(płyty) petegi na morzu, postanowił, że 
20.10 Wielkie Requiem Berlioza głównem zadaniem tegorocznego 


święta będzie zainiejśwanie bud» 
wy łodzi im. Marszałka Piłsudskiego 
we własnej stoczni. 

Kończąc przeteiwienie p wice: 
wojewoda zaproponował na prze- 
wodniczącego „brania wiecprezesa 
sądu okręgowego Świderskiegc, a 
na sekretarza kpt. Siemiejskiegc. ra 
zostało przyjęte przez aklamację. 

Następnie wygłosił referat sekre. 
tarz zarządu okręgowego L, M. i R, 
p. mgr. Janowski. w którym oma- 
wiając zadania Święta Morza, za- 
akcentował konieczność rozbudowy 
naszej marynarki wojennej, co zo- 
stanie pomyślnie dokonane jedynie 
przy najpowszechniejszej współpra- 
ry calego społeczeństwa. 
044400090000005042000600 

Teatr „Rozmaltości” Tel. 112-25 


Gościnnie występy słynnej primadon- 
ny amerykańskiej 


Zyny Goldsztajn 
Dziś, w piątek, o g. 9.50 po cenach 
najniższych oały parter 1 złoty 


t ONA KOGHA 


operetka p. t 
w 2 aktach z prologiem i epilogiem 


20 numerów Śpiewnych i tanecznych 


Wycieczka 


od 15 do 


21.00 Popis absołwentów konserwa- 
torjum warszawskiego. 
22.10 Koncert małej orkiestry, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 

Rzym (420) 

20.05 Kwintet F-moll Francka 

Bukareszt (356) 

21.05 Trio na fortepian, 
i flet B-dur Beethovena 

Budapeszt (550) 

19.30 Opera Pucciniego 
Butterfly". 


skrzypce 


„Madame 


TEATR MIEJSKI 
Dziś, jutro i w niedzielę wieczorem 
komedja Winawera „Obrona Keyso- 
wej”. 


a nn O w" 
RE EWIE T 20 TOT ARE OCH 
WYJAŚNIENIE. 


W związku z naszą wczorajszą 
wiadomością o zawiązaniu się w ło 
dzi komitetu w celu wytoczenia 
rządowi Rzeszy niemieckiej gremja] 
nego procesu o odszkodowanie za 
straty materjalne i uszkodzenia cie | 
lesne przez uciekinierów 7z Niemiec, 
adw. Józef Wajeman prosi nas © 
opublikowanie, że w powstałym ko 
mitecie nie bierze udziału i nazwi- 
sko jego zostało opublikowane bez 
jego wiedzy. 3 


LODU. 


od najmniejszej ilości dostarcza | 
B. Rublnek, Południowa 39: | 
skład Nr. 43, tel. 148-05, 
dostawa do mie. 
589—7 


od 22 czerwca do 6 lipca. 


stanowią! 


* Dziś ostatni dzień zapisów do godz. 17 


Wycieczka do Paryża 


WAGONS-LITS || COOR; Piotrkowska 64, tel. 170-77 >. H 


Należy zanaczyć, że tak szyb 
kie wyznaczenie terminu roz- 
prawy stanowi swojego rodza- 
ju rekord. — Prokuratura, jak 
już donosijsmy, wykończyła 
akt oskarżenia już w dniu 6 b 
m. i przesłała go do sądu okrę- 
gowego, a obecnie wyznaczono 
termin rozprawy. 


pod hasłem „Budujmy łódź podwodną 
imienia Marszałka” 


Po referacie nastąpiły wybory 
ilo wojewćdzkiego- komitetu i grodz 
kiego Święta Morza, 

Wojewódzki komitet 
stanowią: 

P. wojewoda A. Hawke - 
ks, biskup Wi. Jasiński, 
0. K. gen. Wł. Langner. 

Do wojewódzkiego komitetu wy 
konawczego wybrano prezydjum za- 
rządu okręgowego L. M. i K. dy 
rektora iżby skarbowej p. Z. Ku- 
rharskiego oraz przewodniczących 
poszczególnych sekcji: dyr. WW 
końskiego, prezesa Gumkowskioga 


i dyr. Ohodaczka. 
Prezydjum, komitety w prdzyjpow 
Starosta dr. Sé Wrona, patk. = 
tarski, komandor Gąsiorowski. 


KIEDY PALENIE JEST NIESZKO- 
DLIWE 


Istnieje wiele zakorzenionych -prze 
sądów i do takich nieumotywowanych 
naukowo bajek należał przesąd ©.. 
szkodliwości palenia. 

Przy paleniu sprawa. się,ma tak, jak 
przy piciu: umiarkowanie nikomu nie 
szkodzi, nadużycie jest szkodliwe. Pa- 
lenie skierowuje my śl na inne tory, pa 
woduje radość życia, co w czasach o* 


honorowy 


Nowak, 
dowódca 


becnego kryzysu ekonomicznego, chro 


nicznego łamania głowy i ogólnej de- 
presji, robi doskonale. Nic nie może 
się równać 'z papierosem. Papieros roz 
wesela i oczyszcza mózg , podnieca du- 
cha da uczciwego myślenia i wycho* 
wuje ludzi z charakterem. Dużą rolę 
przy palenia odgrywają gilzy. Przete 
wskazanym jest wybór gilz, a jest on 
bardzo łatwy. gdyż gilzy czterowatko” 
we „Osman“ są bezkonkurency jne. 
„Osman“ jest gilzą wysokiej klasy, 
używaną przez wytwornych palaczy. 


SZCZĘŚLIWA KOLEKTURA 
G, WOLMANA. 


Kolektnra G. Wolmana (Narutowi- 
cza 38 i Plac Reymonta 3-4) poleca 
swoje szczęśliwe losy do 35 loterji pań 


stwowej. 

Dnża ilość wygranych w ostafniej 
loterji daje rękojmię, że kolektura G. 
Wolmana jest istotnie najszczęśliw 
szą. Szanse wygrania są obecnie zna- 
cznie większe, gdy zostało wprowa- 
dzone dodstkowe ciągnienie gwiazd 
kowe. 

A więc wszyscy spieszą po szczęśli 
we losy do Wolmana. 


Józefa Piłsudskiego 
Konto w P.K.O. 444. 


(1 Ey YAV - 


29 czerwca 


Indywidualne zapisy 


Łódź, 14 czerwca 1935 r. 
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GŁOS 


HANDLOWY 


szcze jeden konkurent! 


Łódź, 14 czerwca 1935 r. 


MM 


Ceduła giełdy łódzkiej 


s p » | an Na wezorajszem zebraniu  gicido- 
Rozwój włókiennictwa sowieckiego zagraża Łodzi nad Bałtykiemi © uzwoejć, o, 
ryje” A - A Re: > K 4 mehi lary 529 5.28 
Łódzki przenysł włókienni- | stu, przeważnie maszynowego. | by bawełniane, wyprodunkowa: snych celów, ale nawel usiłują | a 5350 53.00 
czę, który w pierwszych la-, Włókiennictwo sowieckie prze | ne przez fabryki rosyjskie, e- | już ją eksportować. Pomimo Inwestycyjna 105.00 104.50 
tach swego istnienia głównie bywało wówczas okres poważ- |siągną 5100 miljonów metrów. | rozwoja przemysłu włókienni- asów wh pea Ai pa 
nastawiony był na zbyt ma ry-| nego zastoju * niejednokrotnie | W procentowym stosunku ło| czego, jakość sowieckich ATTY- i Bank Polski 87.50 37.0 
nek rosyjski zainteresowany | było skazane na import zagra | 1932 roku wynosi to 188. | kułów kT raj Tendencja utrzymana. 
jest i obecnie w niezmiernie |niczny, a więc i artykułów Powyższy 1mponujący Toz* j znacznie niżej od naszych. Pro; 
ciekawej ewolucji, jaką w osta | łódzkich. wój przemysłu  sowieekiego | dukcja wysoko - gatunkowych Warszawska giełda 
tnich kilku latach przeszło] Obecnie sytuacja gruntow- | jest możliwy z tego względu, | tkanin oraz getowych wyro- pieniężna 
włókiennietwo sowieckie, Zain | nie zmieniła się, Jak bowiem | iż posiada om silną bazę su-| bów odzieżowych stoi na szcze tar, kaja wroga: i warsza w 
resowarnie zostaj Szk Š g Als iez ie ie niskim iomie. I właś |skiej gi wąlutowo - zbożowej o- 
ieresowanie to pozostaje prze- | wiadomo, druga piatiletka głó- | roweów włókienniczych, a więc giay = PL z di | rw bry © em sły a e o 


dewszystkiemm w związku z pe- 
wnemi nadziejami eksportowe 
mi, które jak wiadomo w pé- 
wnych działach naszego włó- 
kiennietwa istniały do ostatnie 
go roku (jak np. zapoczątko- 
wany w r. 1933 eksport kan- 
lekcji brzezińskiej do ZSRR. 
próby eksportu szeregu artyka 
łów kotonowych), a które obec 
nie na skutek ostatnich zmian 
zmalały do minimum. Sfery 
orjentujące się we wzajemnych 
stosunkach handlowych Polski 
z Sowietami wyraźnie stwier* 
dzają zgodnie, że w obecnej 
przynajmniej chwili bezpo- 
wrotuie stracony jest dla włó- 
kiennietwa łódz%iego. | 

Do niedawna, t. j. do końca 
pierwszej piatiletki szanse eks 
portowe Łodzi, pomijając tru- 
dności natury zewnętrznej, by 
ły znaczne. Wystarczy zwrócić 
uwagę na' bardzo znamienny 
fakt, że ciężar gatunkowy włó 
kiennictwa rosyjskiego w sto- 
sunku procentowym do pro- 
dukcji bruśto ciągle spadał, 
tak więc ciężar gatunkowy 
przemysłu bawełnianego w r. 
1918 wynosił 18,3, w r. 1929— 
= 12 w 1932 roku — 76, 
w 1983 r. — 7,3. Ciężar gatun 
kowy przemysłu  wełnianego 
przedstawiał się następująco: 
w 1913 — %1, w 1929 r. — 
31, w 1932 r. 1,9 i w 1933 r. 
1,8. Proces powyższy stałego 
zmniejszania się ciężaru gatun 
kowego dwuch najpoważniej- 
szych gałęzi włókiennictwa so- 
wieckiego w stosunku do ogól- 
nej produktji brutto jest zro- 
zatmiały, gełyż, jak wiadomo, 
celem pierwszej piatiletki była 
rozbudowa ciężkiego przemy- 


re 
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Nowa organizacja w Łodzi 


Zrzeszenie Chrześcijańskich kupców i drobnych 
przemysłowców 


Odbyło się pierwsze nad- 
zwyczajne walne zebranie 
członków arzeszenia chrześci- 


jańskich kupców detalicznych 
wojew. łódzkiego  (Piotrkow- 
ska 107). 28 listopada ub. r. 


liczyło zaledwie ł5 
członków, którzy byli założy- 
cielami stowarzyszenia, 1-go 
czerwca b. r. zrzeszenie liczy- 
ło już 120 członków.  Zagaje- 
jąc zebranie, prez, stowarzy- 
szenia p. Trawkowski wygłosił 
przemówienie o marszałku Pił 
sudskim. Zebrani uczcili Jego 
pamięe przez powstanie oraz 
przez 5 - minutowe milczenie. 
Następnie prez. Trawkowski 
zdał sprawozdanie z działalno- 
ści zarządu. Mówił on © ho- 
lączkach kupiectwa wogóle, a 
kupiectwa detalicznego w szcze 
gólności. Mirdzy in. poruszył 
sprawę  mlicznych  sprzedaw- 
ców. Sprzedawcy ci, nie wyku 
pująe najczęściej Świadectwa 
przemysłowego, mogą sprzeda- 
wać towar po niższej cenie, 
wohee czego zabierają klijen- 
telẹ kupcom - detalistom. W 
sprawie tej zarząd interwenjo- 
wał u czynników miarodaj- 
nych. Zarząd urządzał co ty- 


zrzeszenie 


a W e EE 


zarówno bawełny, jak į Inn, a 
częściowo i wełny. Jeśli cho»! 
dzi o główny surowiec włó- 
kitnniezy — bawełnę, te pod 
tym wzyłędem  włókiennietwo 
sowieckie jest w wyjątkowe 
dogodnej sytuaeji. Obszar m- 
prawy bawełny wzrasta w Re- 
sji obeenie z roku na rok, tak 


wnie skierowana jest na rozbu 
dowę „lekkiego“ przemysłu, 
szezególnie zaś przemysłu włó- 
kienniczego. Według planu rzą 
dowego, do końca przyszłego 
roku, a najdalej do końca ro- 
ku 1937 ma być w Rosji zbu- 
dowanych 12 fabryk bawołnia 
nych, 12 fabryk wyrobów weł- 


nianych, 18 wielkich fabryk | więe w 1913 roku wynosił on 
trykatażowych, 11 fabryk je- | 0,469 miljona ha, w 1929 r. 
dwabiu, przyczem należy za- | 1,06 milj; ha, w 1931 r. 2,14 


mił. ha, w 1932 r. 2,17 mił. 
ha, w 935 r. w związky z reor 
ganizacją w strukturze rolnic- 
twa spadł do 2,05 milj. ha. 
Obszar uprawy Imu wzrósł z 
1.02 miljoną ha w 1913 r. do 
2,40 milji. ha w r. 1933. Podob 
nie wzrasta pnodukcja brutto 
bawełny rosyjskiej i w 1913 r. 


znaczyć, że w tym czasie ma 
zostać cały przemysł włókien: 
nieczy zantomatyzowany, prze 
mysł Iniany Zregrganizowany, 
wyrób ubrań i odzieży wełnia 
nej mą być całkowicie zmecha 
nizowany, co naiuralnie przy- 
czyni się do olbrzymiego zwię 
kszemia podaży i udoskonale- 
nia tego przemysłu w przec'- | produkcja ta wynosi 7,4 milo 
wieństwie do naszego, który! nów centnarów, w 19382 r. 
w 90 proc. jest przemysłem | 12,7 milj. eentn, w 1933 reku 
chałupniczym. | już 13.2 milj. centn. 

Na r. 1937 plan rządu sœ Jak wiadomo Sowiety zuży 
wieckiego przewiduje, Że wyro | wają bawełnę nietylko dła wła 


rzały się łódzkim producen- 


lom w ostatnich kilku latach | (plus 


pewne możltwoścł wywozowe. 

W ogólności 
Ślić, że wielki rozwój włókien- 
nietwa naszego wschodniego 
sąsiada, bynajmniej nie idzie 
po Inji interesów włóklennie- 
twa łódzkiego, gdyż z jednej 
strony zbyt artykułów łódz- 
kieh na rynek sowiecki zosta- 
nie zamknięty, z drugiej zaś 
może mieć dła nas jeszcze po- 
ważniejsze konsekwencje, mia 
nowicie włókiennictwo sowieę- 
kie 
może stanowić poważną kon- 
kurencję dla łódzkiej produk- 
cji na szeregu rynkach ewro- 
pejskich, szezególnie zaś bal- 
tyckieh. Sfery zainteresowane 
uważają. że istnieje także mo- 
żliwość paradoksałnego zjawi- 
ska wałki konkurencyjnej z ar 
tykułami sowieckim! na pa- 
szym rodzimym rynku. 


Zeznania Iniormatorów pod przysięgą 


Błałnicy moga domagać się przesłuchania ich z 
e ai świadków 


we 


Należy stwierdzić, if przepisy 
ordynacji podatkowej uprawniają 
do wniosku, iż płatnik zarówno w 
fazie postępowania wymiarowego 
jak i odwoławczego wystąpić może 
o przesłuchanie pod przysięgą jedy- 
nie biegłych i świadków. Ponieważ 
osób obznajmionych ze stosunkami 
faktycznymi (których współudział 
dodatkowo wprowadziła instrukcja 


podatkowa) nie można uważać anj 


sadzie odpada także możliwość żą- 
dania aby zeznania ich były zaprzy 
siężone, Jeśli jednak osoba obznaj 
miona ze stosunkami faktycznymi u» 
dzieliła władzom skarbowym intor- 
macji o charakterze świadectwa 
stwierdzającego, jaka jest konkret- 
na wysokość dziennego utargu po- 
szczególnych firm, płatnik- według 
poglądu izby przemysłowo - handlo- 
wej w Łodzi — może domagać się 
przesłuchania owego informatora w 
charakterze śwładka. Tytułem dla 
takiego żądania może być właśnie 
okoliczność, że informator zamiast 
ogólnej informacji 6 stosunkach 
obrotowych i dochodowych  płatni. 
ka, złożył przed władzami podatko- 
wemi świadectwo w przedmiocie 
określonych okoliczności faktycz 
nych, za jakie paczytać wypada 
wysokość dziennego utargu poszcze. 
gólnych płatników. 


dzień referaty dla członków 
zrzeszenia. W referatach tych 
poruszano  przedewszystkiem 
sprawy podatkowe i reklamo- 
we. 

Po ożywionej dyskusji zebra 
ni w uznaniu zasług położo- 
nych dla zrzeszenia przez p. 
Trawkowskiego, postanowili 
wybrać go honorowym preze- 
sem. 


Następnie uchwalono, z po- 
wodu wstąpienia do zrzeszenia 
dużej ilości drobnych przemy- 
słowców, zmienić nazwę stowa 
rzyszenia na: Zrzeszenie chrze 


rzycięli upadłości fabryki przetwo- 

ićw chemicznych „Dyonizy Myśli- 

borski i S-ka” (Drawnowską 102). 
Upadły zaproponował układ w 


ścijańskich kupców i drob-| wysokości 10 proc. bez kosztów j 
nych przemysłowców woje- | odsetek, płatnych w ratach po 5 


wództwa łódzkiego. 


Wreszcie (przystąpiono lo 
wyboru władz zrzeszenia. Do 
zarządu weszli  pp.: Józef 
Trawkowski — prezes, -Walde 
mar Till i Jan Hoffman — wi- 
ceprezesi, Fr. Buc — skarb- 
nik, Emil Nikiel — gospodarz, 
Wł. Jakuszewski — sekretarz, 
AL Krauze. Jan Balski, R. Sza 
fryk, W. Knapp, L. Zajdel, 
A. Teclaff, E. Bortuszak, Lud 
wik Kuk W. Czide. 0. Kej- 
nath, F. Wujek, W. Endłer. 


proc., 4 proc. i 3 proc. wszystkie 
raty płatne go rok, przyczem I. płat» 


wyroku, zatwierdzającego układ. 
Za układem wypowiedziało sią 
19 wierzycieli, reprezentujących su. 
me 89.467,82 zł Sędzia komisarz 
uznał układ za prawnie zawarty. 
Sąd układ zatwierdził i zobowia- 
zał zarząd masy do wydania mająt 
ku upadłyra po uiszczeniu opłaty 
stosunkowej. Sr UP 
Wyrokowi nadans rygar natych- 
| miastowej bii iiaa 


W maju odbyło się zabranie wie ! 


Jak władze skarbowe ustostmku- 


za biegłych, ani za świadków, w za-| ją się do żądania przesłuchanła in- 


formatorów przez sąd w charakte- 
rze świadków — jest jeszcze jeđ- 
nak kwestją otwartą. 

Następnie należy wskarać na to, 
iż niema przeszkód, aby płatnik 
z własnej inicjatywy mógł domagać 
się przesłuchanią zaproponowanych 
przez riego świadków na ustatenie 
ściśle określonej okoliczności, to 
jest wysokości taktycznego dzienne- 
go obrotu jego przedsiębiorstwa. 
Równocześnie trzeba wskazać na 
to, iż narazie przedwczesne byłoby 
przesądzanie, iż wymiary oparte bę- 
dą jedynie na relacjach owych in- 
Tormatorów. O tem bowiem, na ja 
kim materiale faktycznym oparte 
będą wymiary, płatnicy będa mogli 
być poinformowani dopiero dzięki 
ujawnieniu im podstaw wymiaru ną 
zasadzie art, 108 ordynacji podat- 
kowej. *j 


Upadłości, nadzory, układy 


Na tych samych warunkach do; 
szlo do zawarcia układu pomiędzy 
upadłą ŝirma „Przemysł Włókienni. 
czy J. Judkowicz i B. Pajęcki” 
(Piotrkowska 6), ogłoszonej w roku 
1980. 

Sędzia Komisarz uznał układ za 
prawnie zawarty, gdyż wierzyciele 
przyjęli propozycja układowe w Wy: 


na po roku od uprawomocnienia się | rokości 10 proc. 


Sad układ zatwierdził, 
k 


W sprawie upadłości firmy 
„Kurt Hoffman? (Piotrkowska 174) 
wpłynęło od adw. Ad. Kona iA. 
Lewity pisma do sędziego handi, 
A. Króninga, z którego wynika, że 
masa upadłości aktywów nie posia- 


‘|da i funduszów na niezbędne koszta 


Syndycy prosili o umarzenie poste. 
powania upadłościowego. 
Sad upadłość nmorzył. 


należy podkre- |% 


przy tendencji słabej. Notowano: Am- 
sterdam 358.50 (—10), Berlin 213.60 


pół, dolar złoty 
rubel srebrny 1.91, bilon 0.91. 
lą s z | 


. , AKCJE, 
Na rynku akcyjnym tendencja 
niejsza byłą dla akcji metałor 


już w najbliższym czasłe |nych, jednak wobec szczupiego zao 


fiarowania obroty były ograniczone. 
Notowano: Bank Polski 87.26, Ćw 


bier 31.50, Węgiel 11.75—12 (—76), 0» 


strowieckie 17,85 (plus 36), Staracho: 
wice 32 — 33 (plus 150), Haberbusch 
38,76 (—25); tranzakcja dokonana, a 
nienotowana akcjami Lilpopa po 2.60 
(plas 5). Zanotowane bez kupone ak 
cje Tow. „Elektryczność Dąbrowie 
ka” za r. 1933-34, za które płacą 1.%. 


92.63, 7 proc warszawska dolarowa 

7Ł.8, 6 prac. obligncja m, Wonioy 
.75, 6 prae. obligacje m. | 

6-ta emisja 62.75. x 


Notowania giełdy 
zbożowo-towarowej 
w Łodzi 


Żyto 15.00 — 15.25, pszenica 17.75— 
18.25, jęczmień 15.75 — 16.25, owies 
jed, 17.50 — 18,00, owies zbier, 17.00— 
7.50, mąka żytnia 22.00 — 23.00, mą- 
ka żytnia II 23.00 — 24.00, mąka 
enna 28.76 — 32.75, otręby żytnie 
25 — 9,50, otręby pszenne 9.00 — 
9.25, otręby grube 9.25 — 9.50, rzepak 
38.00 — 40.00, Victoria 30.00 — $400, 


groch polny 26.00 — 28.00, mak: 
Iniany 17.00 — 18.00, makuch rzepak 
13.50 — 14.50, łubin nieb. 8,50 — 9.00, 


łubin żółty 10.50 — 11.00, ziemniaki — 
8.50 — 4.00. 


"Tendencja spokojna. 


GIEŁDA BAWEŁNIANA 
NOWY JORK 
Loco 11.80, czerwiec 11.45, Npieź 
11.48, sierpień ——, wrzesień 11.35, 
październik 11.16, listopad 11.15, gru: 
dzień 11.18, styczeń 11.20, luty 11.24, 
marzęc ——, kwiecień 11.35, maj == 


NOWY ORLEAN 
Ląco 11.95, lipiec 11,47, paździer: 
nik 11,14, grudzień ——, styczeń 11.16 
marzec 11.25, maj ——. 


LIVERPOOL 

„Loca 6,81, czerwiec 6.58, lipiec 6,30, 
sierpień 6.18, wrzesień 6.10, paździer« 
nik 6.02, listopad 5,08, grudzień 5,97, 
styczeń 5.97, luty 5.97, marzec 5.97, 
kwiecień 5,96, maj 5,95, czerwiec 5.04, 
lipiec 5.93. 

Egipska: loco 8.14, lipiee 7.85, paź: 
dziernik 7.85, listopad 7.85, styczeń 
7.85, marzec 7.85, maj 7.85, lipiec 7.34. 

Upper: loco —,—, lipiee 7.16, paź 
dziernik 6.86, listopad 6.86. styczeń 
6.83. marzec 6.81, maj 6.81, lipiec 6.81, 


BREMA 
logo 13.83, lipiec —-—. październik 
12.78, grudzień 12.83, styczeń 12.84 
marzec ——, maj ——, 


ALERSANDRJA 

Sakkelaridis: lipiec 14.23, 
14.47, styczeń 14.46. 

Ashmonnmi: czerwiec 12.90, sierpień 


listopad 


12.65, październik 12,37, grudzień 12,32 
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WIADOMOŚCI SPORTOWE 
Martyna nie będzie gral 


Piłicarstwo polskie drogo okupi cksperuy- 
menty inż. Przeworskieśo 


Dziś piłkarze wyjeżdżają do 


Niedzielę, dnia 16 b. m, liga 
przeznaczyła na  rozeglianie 
dwuch meczów reprezentacyj- 
nych: w Warszawie grać bę | 
dzie zespół Budapesztu, w Lip- 
sku — reprezentaocja Saksonii. 

Zestawienie naszych -drużyn 
reprezentacyjnych, ustalonych 
przez kapitana ligi, inż. Prze- 
worskiego poddaliśmy krytyce, 
wskazując na niewłaściwe ob- 
sadzenie poszczególnych pozy, 
cji, zwłęczcza jeśli edz] o 
skład przeciwko węgrom, któ- 
rzy są daleko ważniejsyym prze 
ciwnikiem, aniżeli niemcy. 

Obawy nasze okazały się traf 
ne i znalazły całkowite uspra- 
wiedliwienie w formie wykaza 
nej przez wygrańców p. Prze- 
warskiego pa’ ostatnim meczu 
ligowym Bolonji z Legją. 

Forma wykazana przez Seich 
tera i Szczepaniaka nakazuje 
wycofanie ich z drużyny. Ca 
gorsza, rachuby na pozyskanie 


Martyny zawiodły, Konferen- 
cje z przedstawicielami PZPN 
nie doprowadziły do pomyślne 
go wyniku. PZPN stoi twardo 
na raz zajęłem stanowisku i 
nie zezwala obrońcy Legji na 
grę. Kara musi być karą. 

A bez Martyny drugi obroń- 
ca, Bułanow nie przedstawia 
większej wartości. Zagra Joksz 
Horoskopy niewesołe. Połowi- 
cznie dobiy atak, słaba pomoc 
i niepewna obrona — oto jak 
pokrótce da się scharakteryzo- 
wąć drużynę ligi przeciw węg- 
rom, którzy w szeregach swych 
będą mieli kilku reprezentacyj 
nych graczy: Rokk, Serenyi, 
Markos. Vago i Soldi, 

Naogół sportowa epinja pu- 
błiczna jest zgodna į wyraża 
duże zastrzeżenia co do składu 
drużyny przeciwko węgrom.— 
Niestety, wszytkie słuszne t: 
wagi te nie trafiają jakoś ka- 
pitanowi ligi do przekonania, 


Rój lekkoatletów na 
Tegoroczne mistrzostw: okręgo- 


we lekkoatletyczne w " mkurencji 
męskiej klasy AiB z  madzą na 
tarcie nismal wszy è ¿W esolo- 
wych zawodników. 

Mistrzostwa te To. 4 się w 0 
hote na boisku ŁKS, niedzielę 


przed południem będą „eee 
Z czołowych zawodników łódzkich 
zostali zgłoszeni przez poszęzogoł. 
ne kluby: 

IKP: Kurpesa, Bystry, rascia 
Kucharscy, Ośmielak, Łada, Cay- 
ż4ykowski. 

Zjednoczone: Brajer, Bys(*- II. 
Rosław, Jańczyk, Starosta, Grobel- 
ny, Kujawski. 

KSZO: Imiela, Leśkiewiez. Mittel- 
*tacedt. 

Kruschender: Rybak, Lach, Fiszer 
Krawczyk i Sumiński. 

ŁKS: Polak, bracia Wrcblewscy. 


mistrzostwach Łodzi 


Mund, Bobiński, Błaszczyk. Andrae 
jak, Joss. ERR 

Wima: Kłodas, Lange, Młofkie- 
wicz, Ssidel, Anikiejew, 

Strzełecki K. S$: Gnubański, Sw- 
dva. d 

Geyer: Grabowski. 

WKS: Wacek. 

Sokół: Bielseki. 

Ogółem spodziewany jest udriał 
I| rekordowej, jak na łódzkie stogan- 
ki, ilości zawodników. Organizato- 
rzy liczą Się z tem, że na starcie 
stanie ponad 100 lekkoatletów. Ze 
względu na rekordowa liczbę zgło- 
szeń i dobrą formę startujących 
mistrzostwa te zapowiadają się rze 
czywiście ciekawie, przytem silna 
konkureneja wpłynie na podniesie- 
nie się poziomu i niə jest wykluczo: 
ne, że w sobotę i niedziele padną 
na stadjonie ŁKS nowe rekordy 


Rotterdam bije Wisłe 10:3 


Przykra porażka 


ROTTERDAM, 13.6. (PAT. — 
W środę wieczorem przy świetle 
elcktryenem Wisła krakowska ro- 
zegrała mecz w Rotterdamie « re- 
prezentacją Rotterdamu, przegry- 
wajae 3:10 (1:5). 

Mimo dnia powszedniego, na tiy- 
bunach zgromadziło się około 10 
tysięcy osób. Przez cały czas me- 
czu padał silny deszcz, który znacz 
nie utrudniał grę. Holendrzy jaż w 
30 pierwszych minutach strzelili 5 
bramek. Tyły Wisły, będące naj. 
słabszą częścią drużyny, nie mogły 


drużyny poiskiej 


sobie dać rady z doskonale usposo- 
bienym atakiem holenderskim, któ 
ry zresztą grał fenomenalnie. Do 
przerwy udało się Wiśle strzelić 
tylko jedną bramkę przez Kopecia 
Po przerwie holendrzy grają w dal- 
szym ciągu doskonale i zdobywają 
znowu 5 bramek, na które Wisłą 
rewanżuje się tylko dwomą strza 
łami Lubowieckiego i Łyki. 

Zwycięstwa Rotterdamu było nie 
wątpliwie zasłążone, chociaż w zbył 
wysokim stosunku. 


202009949064000909909099099000909009000009090909990090209900 


Syndyk tymozasowy masy upadłości firmy „M. Loevenstein 
Sukcesorowie i Bracia Knyszyńscy* zawiadamia wierzycieli tejże 


upadłości, że w dniu 15 ezerwca r. b. o godz. 


Okręgowym w Łodzi, pokój Nr. 


10 r. w Sądzie 
15, odbędzie się zebranie wie- 


rzycieli celem wysłuchania sprawozdania syndyka i powzięcia 
uchwał co do dalszych losów upadłości. 


TEATR-OGROD 


BAGATELA | 


tel. 240-50 


Piotrkowska 94, 


Syndyk: tymczasowy 
Alfred Vogel, adwokat 
Łódź, ul. Kilińskiego 13, 


Wielka 


rewja pt. 


Pocz. 8 i 


Lipska 


Z uporem godnym lepszej spra 
wy trwa on nadal przy swo- 
jem, nie chcąc zrozumieć, że 
taka ekstrąwagancja będzie dro 
go kosztowała piłkarstwa pol 
skie. 


Reprezentacja Saksonji wy: 
stąpi w Lipsku przeciwko po 
lakom w następigficym gkłaj 
dzie: Kress (jeden z lepszych 
bramkarzy Niemiec), Kreis, 
Brmbach — Kiehl, Reichert, 
Rose - Breidenbach, Munkelt. 
Schoen, Schmidt, Łindenbach 
W pierwszem spotkaniu, odby 
tem w Warszawie Lipsk prze- 
grał w stosunku 0:5. 


Jak wiadomo do Łipska wy 
jeżdża trzech graczy ŁKS zali- 
czonych do reprezentacji: Król, 
Karasiak i Piasecki przewidzia 
ny na rezerwowego bramkarza. 
Wyjazd drużyny nastąpi w 
dniu dzisiejszym. ` 


Zjazd aufomohbilowy 


do kopca na Sowińcu 


Lódzkie ay 
kolarskie 


— Dnia W b. m. odbędzie się do- 
roczny ogólnopolski kolarski zjazd 
turystyczny do Łowicza. Zbiórka 
kolarzy łódzkich odbędzie się o 
godz. 6-6j rano na Krzywiu, po- 
czem wycieczka wyruszy do Łowi- 
cza pod kierunkiem kpt. związko* 
wych pp. Zyberta, Moszczyńskiega 
i Janiekiega. 


— W warszawskiej prasie uka 
zały się notatki, że ŁKS organizuje 
w niedzielę, dnia. 16 b. m. wielkie 
sześciogodzinne wyścigi parami ną 
torze w Helenowie. Jak się dowia- 
dujemy u źródła, ŁKS, ani związek 
łódzki podebnoj imprezy nie orga- 
nizują. 

* 


—ŁOZK. Kolarski zamierza zorga 
nizować w dniach 29 i 30 b. m. ogól 
nopolskie wyścigi torowe w Łodzi 

* 


— Wyścig jubileuszowy KPZjed- 
roczone na 150 klu., który miał się 
odbyć w niedzielę, dnia 16 b. m. z0- 
stał odłożony na 18 sierpnia. 


Do akt. Nr. Km. 648 | 35 
OBWIESZCZENIE, 
Komomik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dzi rew. 1-go, zamieszkały w Łodsi 
przy ul. Wólczańskiej 91 
na zasadzie art. 602 K. P. C. ogła- 
sga, że w dn. 18 czerwea 1935 r. 
o godz. 12 w Łodzi przy ulicy 

Gdańskiej 117 
odbędzie się publiczna licytacja 
chomości a mianowieie: mebli, 
oszacowanych na łączną sumę tł. 640 
które można oglądać w dniu licyta 
cje w miejscu sprzedaży, w czasie wy* 
żej IA 

Bódź, dn. 24.5. 1935 r. 
Komornik : (-) 
R oska nieczętelny) 


ru- 


10 w: 


Dla 


w sesonie 
głównym 


Prospekty na żądanie. — 


Egsaming wstępne rospoczną 


Dworsec, poczta i telefon na miejscu, 
Wszelkich informacyj 
Zakładu Kąpielowego. 


PERŁA UZDROWISK ŚLĄSKICH 
JASTRZĘBIE ZDRÓJ 


Radoaktywne kąpiele solankowo-jodobromowe — solankowo-borowinowe 
— solańkowo-kwasowęglowe — elektro i hydroterapja — inhalacje — 
pijalnia. 

LECZY SKUTECZNIE: reumatyzm, ischias, artretyzm, ehoroby kobiece, 

skrofulozę, choroby serca miernego stopnia i t. d. 


Nieswykle obniżone kuracje ryczałtowe w okresie do 30 listopada. 

wynosi 3-tygodn. kuracja ryczałfowa wraz a taksą kli- 
matyczną, poradą i opieką lekarską, wszelkiemi zabie- 
gami lecaniczemi i kąpielami, zaordynowanemi przez 
lekarza zdrojowego, oddzielnym pokojem w pensjonacie 
lub hotelu według własnego wyboru, ze światłem obsłu- 
gą, bielizną I pościelą, oraz cnłodsiennem utrzymaniem. 
4tygodniowa kuracja ryczałtowa 


297,— zł. 

Żadnych opłat dodatkowych. 
— Olbrzymi staw z kajakami. 

udsiels Dyrekcja 


Władkuł... 

Jeśli chcesz być szczęśłrwym 
w małżeństwie, zaprenumeruj 
dla" żony czasopismo kobiece 


NOWA LINJA 


Miesięcznie $o groszy 
Rocznie Zł 6— 
Każdy Urząd Pocztowy 
przyjmuje prenumeratę 
Wydawnictwo »Nowa Linjae, 
Kraków, skrytka pocz- 


towa 272 


SZKOŁA POWSZECHNA 
Społecznem Polskiem 


| 
Męskiem 


w Łodzi, POMORSKA 105, tel. 132-18. 
Zapisy przyjmuje się codziennie od godz. 9—18. 


się dnia 17 czerwca o p Pań 


SZHOLA ŽENSKA. PRZEMYSŁOWO- GOSPODARCZA = 


Stowarzyszenia „Służba Obywatelska“, Łódź, Wodna 40, tel. 177-73 


przyjmuje 


2-letniej Szkoły Przemysłowo-Gospodarczej 
Rocznej Szkoły Gospodarstwa Domowego 
na Kurs dla Wychowawczyń Niemowląt 


zapisy do 


Szkoła wras z internatem mieści we własnym gmachu, urządzonym 
według najnowsaych .wzorów szkół zagranicznych tego typu. 


Szkoła posiada uprawnienia Szkół Państwowych 
Absolwentki Szkoły łatwo otrzymują posady. 


Sygnatura: IV Km. 819 | 35 
Obwieszczenie 
o licytacji ruchomości 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dzi, IV rewiru Stefan Zajkowski, ma- 
jący kancelarję w Łodzi, ul. Naruto- 
wieza Nr. 35 na podstawie art. 602 
k. p. c. podaje do publicznej wiado- 
mości, te dnia 21 czerwca 1986 r. o 
godz. 12 w Łodzi, przy ul, Piotrkow- 
skiej 94 odbędzie się 1-sza licytacja 
ruchomości, należących do 
firmy „B. Lisner S-swie* 
składających się z maszyny do wy- 
bijania czeków kasowych i maszyny 
do pisania 
na rzecz Józefa Libisaa 
oszacowanych na łączną sumę 
zł. 1000.— 


Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacjj w miejscu i czasie wyże 
oznaczon 
Łódź, AT 24.5. 1935 r. 

Komornik: Zajkowski 


P. e B 


„AB skórne ! weneryczne 
przyjmuje od 8—1, 4—B w. 


il. Cegielniana 4 


Tel. 100-57 


Dr. A. FiSZMał 


Śródmiejska 7 
powrócił — 


e 


Sygnatura: IV Km. 718/55 


Obwieszczenie 
o licytacji ruchomości 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
rewiru 4-go, Stefan Zajkowski, ma- 
jący kancelarję w Łodzi przy ul. 
Narutowicza 35 
na podstawie art. 602 K. P. O, poda- 
je do publicznej wiadomości, że dnia 
25 czerwca 1935 r. o godz. 13w Łodt! 
przy ul. Kilińskiego 79 
i Br. Pierackiego 7 
odbędzie się 1-sza licytacja 
mości, należących do 
Feliksa Wodzisławskiego 
i Leona Abramowicza 
składających się z 
mebli, lampy niklowanej i 
szafkowej 
| na rzecz firmy „L. Szyffer” 
| | oszacowanych na lączną sumę 
| zł. 1080. 
| Ruchomości motna 


rucho- 


umywalm 


oglądać w 


dniu licytacji w miejscu i czasie wy- 
| żej oznaczonym. 
Fia dn. 1.6. 1935 r, 

Komornik (-) F <a 


Brewerje Wiosenne 


Na czele zespołu: Faliszewski, Olsza, Carnero, Chmurkowska, Klimaszewski, Ney— Alesso, ( 


‘laris i 6 Bagatela girls. 


Przedsprzedaż biletów w Ziemiańskiej, Piotrkowska 76 od 11—4 pp 
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| WEZ 
4 Dałoszenia drobne l 
A 
F fiupno i sprzedaż. BĄ 


RASA ŻELAZNA  młaa do 
sprzedania. Piotrkowska 59, m. 
9, godz. 2—4. —4 


Spółka Akcyjna Wyrobów Bawełnianych | 
$. ROSENBLATTA w Łodzi. 


Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszów Spółki a | 
nej Wyrobów Bawełnianych 8. Rosenbłatta w Łodzi, w 
dnia 1 czerwca 1935 roku zatwierdziło sporządzony bi- 
lans za rok 1934, STAN CZYNNY. Majątek stały: Nieru- 
chomości, maszyny i urządzenia zł. 18.495.366.16, Majątek 
płynny; Kasa, weksle papiery wartościowe zł. 133.768.62. 
Materjały: zł, 982.664,17, Dłużnicy: zł. 358.796.17, Straty: 
zi. 2.447.055.60,, Gwarancje: zł. 121.852.40 — złotych 
21.049,5038.17. STAN BIERNY: Kapitały własne: Kapitał 
ukcyjmy i rezerwowy: zł. 5.905.000.—, Kapitał amortyza- 
cyjny: zł. 6.989,023,66, Kapitał obligacyjny: Rb. 174.250 — 
zł. 165.647.35, Zobowiązania: Wierzyciele, Akcepty, Ban- 
ki: zł 9.357,479,76, Gwarancje: zł. 121.852.40 . — złotych 


22,539.508.17. 
RACHUNEK STRAT I ZYSKÓW 


WINIEN: Koszty fabrykacji: zł. 2.265.424.73, Koszty 


Kino-ieair 


IPALAC El aeni 


(Piosrkowska 108) 
ble dębowe: kredens, szafa, stćł, fo 


eE B > tel i krzesła, oraz harmonja i gita- 
> ra. Wiadomość Pomorska 41a m. 57 


ALBUMY Enerońskicm 


wyć 
: - ra zme 

generalne: zł 808.155.44, Świadczenia socjalne: złotych 7% m.) a g SĘ premjera y 3 ZA t nareżniki da wklejania fotosów 
182,516.10, Straty na dłużnikach: zł. 28.277.99, Amorty- a j nien = każdy, 
zacja: zł, 456,771.99 — zł. 3.691.146,25. pee i Keudcje 

MA: Sprzedaż przędzy, tkanin i odpadków oraz przę- 
dzenie i wykończenie zarobkowe: zł. 3.252.432,48. Różnice 
kursowe: zł. 183.759.37, Różne wpływy i bonifikaty: zł. 
110..938.34, Straty: zł. 144,016.06 — zł. 3.691.146.25. 


się na wywczasy, 
iE ukh, da 


GWIAZDA GWIAZD lA I OSTROWSKI S-cy 


PIOTRKOWSKA 55. 
Najzgrabniejsza kobieta Hollywoodu Sr 


OKULARY, binokłe najnoweryet 
fasonćw. Wykonanie recept pp. le- 


YNG — ROM |karzy oraz wszelkie reperacje po 
DOMA |cenach konkurencyjnych poleca 
i S |Optyk Urbach, Łódź, Piotrkowski 

y mr. 33, tel. 222-23. 


Wyśmienite LODY 
porcja 35 gr. 


wraz z wodą sodową i waflem czekoladowym 
oraz 


KOLACJE JARSKIE 
z 5-ciu dań po 90 gr. 


poleca 


Cukiernia „Z R ó DE 0” 


Przejazd 1. — Tel 209-87 i 1383-72 


E R E Różne 
4 - © |OSTRZEŻENIE. Wobev  natarg 
à 4 - 28 — pomiędzy zarządem a  persone!e 


wychowawczym. „Domu ip | 

aima . r ) Północna 39, ostrzegamy 
w jej najnowszym 1 najlepszym wh objęciem posad. Związek Wychh 
A REL wawców Prywatnych, Zakładó 


super filmie p t Opiekuńczych Przedszkoli | 

"El PCL U W ET ODNOWY - ADIO A 

„ik * ay ; ZGUBIONO weksel in błaneó A 

| Ry zł. 100, pł 17.7 1985 r. "=. 

. Pd G. lud sj, Grabów dh, 

dw. „Ormuzd”. Tel. 90. BJ |LEON R "TNOWICZ, uwer 6] 


Dr, med, powszchn. mn. Społecznego aj 


<a p e bił atrii 
"Że gimn. towej, sgu mi- 
przeprowadzi się na ul. | ; kułe: 
Cagielnianą 11 tel. 238-02 | LLL try a 
| M « Posay 


oroby wenerycane, moono- 
płołowe | skórne 

POSZUKIWANA od zaraz inteli 
gentna osoba do prowadzenia go 


Przyjmuje od 8—12, 4—9 w. 
w nieda, i święta od 9 do 1 po po 
srodarstwa i kuchni w internacie 
Zale’ kJ się: biuro Internatu, Łódź, 


OGŁOSZENIA zak Sa e AJ 


wych. % 


ł 
Docząłek © £, 4-cj BE) | rzprowisko „Włodzinierzdw, 


Dramat, rozwiązujący wiecznie aktualny 


PROBLEM WOLNEJ MIŁOŚCI 


jj Wspaniała wystawa! Przepiękne stroje! 
j Mistrzowska reżyserja! Wspaniała gra! S% 


pensjonat „„Zakopianka” pod zarzą- 
dem P. Bermana. Mspr e 
nia rytualna. 


Ceny miejsc na wszystkie seanse znacznie 


TETE TLIIS OERDSZ 1 


na zniżone są m p 
Załatwia fachowo NE = Lokale 
Akwizycja ogłoszeń wy) MNĄ | DO WYNAJĘCIA na cały rok łab 
i aj B 0 lato: 2 pokoje, kuchnia i łazienka. 
a z = BADA | Dwie werandy. Park. Las. Telefon 
© SA Andrzejów „ACMAREKZA | 
ENEA ROM | i | | NIEKRĘPUJĄCY pokój tanio od 
Piotrkowska 50 Z X i | 15-go do wynajęcia, Orla 23-12. 
Dźwiękowe kino j Romedja, pełna czaru, pikanterji i uroczej mog 
T A Dziś (ni następnych! opartej na motywach JOHANA STRAUSA p. 
Przellwiośnie A i m a j ; l 
Uśmiech szczęścia i miłości poznasz w tym filmie. Film mówiony i śpiewany w jęz. niemieckim 
W rol. g}: MARTA EGGERTH, PAWEŁ HERBIGER i SCHÓKE SCHAKALI. 
Żeromekiego 74 | 76 Następny program: „Pieśń Kozaka". W roli głównej Jose Mojica 
tel, 129-88 Sienna on na I seans wszystkie miejsca po 50 gr. 
— tel. Bilet ie zł. 1.08 i zł. 3.30 
Park Helenów zs: HANKI ORDONÓWNY i i IGO SYMA a rel e a e 
W niedsielę, dnia 16 czerwca o godz, sa tr "gąski PERDONS w Cakierni Tureckiej (Piotr- 
REWELACYJNY WYSTĘP w przebojowym programie Przy fortepianie Leon Boruñski, ka 12) oraz w kasie parku Helenów, 


esięczna „Gł P tki sa wiersz milimetrowy t-szpsłtowy (strona 5 szpaijtk l-sza strona 2 zły Reklamy tehstam 
Prenumerata Pr tea dad m kodai zł 4.60, ky pe ba r dla Ogłoszenia gt lep zł. 1,5% w tekście: z zastrześcniem miejsca 60) grą bez zastrzedania miejsca 
50 gr. nekrołogł 40 gr. Zwyczajne (etz. 10 szpalt) 12 gr. Drobne t5 gy. za wyraz, najmniejąse ogłoszenie sł. 1.50 


40 groszy, z przesyłką poastową w kraju — zł, 6,—, zagranicą — zł. 9-— 
DOE DA m Sz l 0, SŁABA: NB wy ERO SEN S vi. aa AŻ lt 


Rosaukiwanie pracy 10 ge. sa wyraz, najmniejsse zł, 1.30. ia snzgcsynowe i znślubinowe 18 mł, Ogło- 
Rękopisów redakcja nie zwrąca. szenia samiejscowe oblicsane są o Spio drobe, R fiem sage. $ Za zest zj tebelaryaune lub fantas, do 
dwakolor. o 


Za Wydawnictwo Prasa“, wydawniosa sp. s agt, odp. Hugeu jusz Kironman. a, a właanaj Plotrzowaza LOL 


Redaktor odp. Stanisław Rożn i 


